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UD. SPÓŁDZIEL 


Wojenne ze 
Ankieta 


Konierencja w sprawie podjęcia rokowań handlowyg 


WARSZAWA, 21 III. (AW.) Min. Zale-| 
ski przyjął dziś posła niem. Rauschera. z| 
którym odbył rozmowę w sprawie pO 
nego podjęcia rokowań handlowych polsko- 
niemieckich. P. Rauscher zakomunikował. 
że rząd Rzeszy aprobuje wyniki rozmów 


Jugosławia wobec zakusów Mussoliniego 


Incydent w parlamencie. 


BIALOGROD. 21 III. (Pat) Min. spr. 
zagr. Paricz wygłosił w izbie ckspose. w 
którem m. in. mówił: Traktal włosko-al- 
bański wprowadził zamęt w opinji publicz- 
nej. albowiem może się on stać niebezpie- 
czeństiwem dla przyszłosci pokoju wogóle. 
W charakterze bliskiego sąsiada Albanji nie 
możemy się nieinteresować losami tego kra- 
ju. Celem do którego zdąża nasza polityka 
zagran. jest utrzymanie niepodległości Al- 
banji. 


| 


kusy faszystć 
mieszkaniowa Dziennika Ludowego. 


Domy gnijace w 


h olsko-niemiegkich. 


Stesemana z Zaleskim w Genewie. Analo- 
giczne oświadczenie złożył min. Zaleski. — 
Wobec tego spodziewać się należy rozpo- 
częcia w drodze dyplomat. kwestji wznowie- 
nia rokowań handl. polsko-niem. 


BELGRAD. 21 III. (AW.) W Skupczy- 
nie podczas dyskusji nad ekspose poseł Wil- 
der rzucił się do loży ayplomat. gdzie sie- 
dział poseł włoski gen. Borgrero i zawolał: 
Precz z posłem włoskim i całą tą włoską 
organizacją bandy; szpiegowskiej. Nasz po- 
seł opuścił już Rzym. Dlaczego pozostaje 
u nas jeszcze poseł włoski? Opozycja przyr. 
jcła to odezwanie się oklaskami. większosć 
była jednak skonsternowana. Przewiodniczą- 
cy! przerwał posiedzenie i na znak protestu 
opuscił salę. 


Wojska kantońskie wkroczyły do Szanghaju. 


SZANGHAJ. 21 III, (Pat.). Armja nacjo-: 
nalistyczna wkroczyła do Szanghaju, gdzie 
rozpoczął się strejk generalny. Generał Di 
Szu Szen komendant wojsk szanghajskich 
schronił się ma terytorjum konscecji franc. 
Armja południowa zajęła również Czang - 
Czen, 

SZANGHAJ. 21 HI. (Pai.). Wojska po- 
łudniowo zajęły Lung Hua położone wi od- 
ległości 4 mil od koncesji francuskiej w 
Szanghaju. 

SZANGHAJ. 21. III. (Pat). W związku 
z wkroczeniem wojsk południowych do 
Szanghaju i ogłoszeniem strejku powszech- 
nego. władze koncesji międzynar. proklamo- 
wały stan wyjątkowy. Wobec lego. że we- 
zwanie do rozpoczęcia strejku general. zna- 
lazło szeroki posłuch wśród kolejarzy. ko- 
mumikacja kolejowa ze Szanghajem została 
przerwana i dostęp do Szanghaju możliwy! 
jest tylko drogą morską. Wi Szanghaju sta- 


nęły tramwaje a przeędzalnie bawełny. zosta- 
ły zamknięte. 

LONDYN. 21 III. (Pat.) Według wia- 
domości otrzymanych ze Szanghaju wojska 
północne cofają się pod naporem wosjk kan- 
tońskich i zajęły: całą linję kolejową. pro- 
wadzącą do Nankinu. 

EOE WETO EET OZ T 


POWRÓT WYCIECZKI PARLAMENTARZYSTÓW. 
WARSZAWA, 21. marca. Pat.). Dzisiaj powróciła 
z Francji wycjeczka parlamentarzystów polskich. 


KOMISJA ARBITRAŻOWB W SPRAWIE ZĄTĄRGU. 


TKACKIEGO. 

WARSZAWA. 21 II. (tel. wi). W skład 
komisji arbitrażowej. która ma wydać orze; 
czenie w sprawie zatargu w przemyśle włó4 
kienniczym wchodzą: wieepr. Bartel. min. 
Jurkiewicz, i Kwiatkowski. Orzeczenie ocze- 
kiwane jest we Środę. 


POC. 


Komisja Centr. Zw. Zaw. 


odwołała swoich reprezentantów z ko 
misji pracy. 

WARSZAWA. 21 III. (tel. wł.) Komisja 
centr. zw. z.w. postanowiła wycofać swoich 
członków tow. p. Kurvyłowiczu. Kwapińskie- 
go i Żuławskiego z komisji opinjodawczei 
pracy. 

Kom. Centr. uznała. że komisja opinj. 
pracy nie mogła na skutek stanowiska rządu 
wpłynąć ma zrealizowanie znanych postula- 
tów! wysuniętych w swoim czasie na konfe- 
rencji pracy i że opinje konferencji pracy: 
były lekceważone przez rząd. i 

Decyzja komisji centr.. dotyczy tylko jej 
członków. przesądza ona jednak zarazem 
w sensie negatywnym sprawę dalszego u- 
działu w. komisji pracy wszystkich naszych 
towarzyszy. 


I znowu w kbodzi wre praca. 

ŁÓDŹ 21. III. (AW.) Cały przemysł wló- 
kien ruszył rano zupełnie normalnie, Pieka- 
rze poddali się orzeczeniu jakie zapaanie w 
stosunku do przemysłu włók. i przystąpią 
we wtorek do pracy. 
O E RR TONE 0 W 2 

KRAJOWY ZJAZD KOBIET P. P. S. 

WARSZAWA 21 III. (tel. wł.) Dnia 27 
bm. odbędzie się w lokalu OKR. w War- 
szawie przy ul. Aleje Jerozol. 6 ogólno-kra- 
jowa konterneja kobiet PPS. 


ROZWIĄZANIE NIEZ. PARTJI CHŁOPSKIEJ. 
WARSZAWA, 21. marca tel. wł.) Min. spraw 
wewn. zarządził rozwiązanie Niezależnej Partji Chłop- 
skiej ze wszystkimi jej organami i komórkami. 
+ Tych, którzy będą współdziałalj w tej partji, bę- 
dzie się ścigać w drodze administr.-karnej. 
NOWY POSEŁ CZECHOSŁOWACJI. 
WARSZAWA. 21 IIL (tel. wł). Dr. Wac» 
ław Girsa. posel nadzw. Czechosłowacji zło- 
żył Prez. Rzpltej swoje listy, uwierzytelnia- 
jące na audjencji na Zamku. 
PORZĄDEK DZIENNY SEJMU. 
WARSZAWA, 21. marca (tel. wł). Porządek dzien- 
my jutrzejszego posiedzenia sejimu przewiduje między 
innymi: sprawozdanie komisji budżetowej o popraw- 
kach senatu do ustawy skarbowej i głosowanie nad 
wnioskiem {posłów klubu Wyzwolenie o wyrażenie 
votum nieufności min. Niezabytowskiemu i Meyszto- 
wiczowi. 


Nowe zarzewie wojny. 


Ostatnie lelegramy przyniosły niepoko- 
jące wiadomości o zaostrzeniu się konfliktu 
włosko-jugosłowiańskiego. który może stać 
się niebczpieczeństiwem dla pokoju Euro 
py. Sytuacja, wytworzona pogróżkami rządu 
kwłoskiego pod adresem Jugosławji ma za 
punkt wyjścia potajemne 


POROZUMIENIE WŁOCH Z ANGIJĄ 
ma 


do którego doszło na zjeździe Mussoliniego 
z Chamberlainem w Liworno. Anglja mą 
jeden jedyny cel: utworzenie zwartego fron- 
tu antysowieckiego. pod klórego groźbą 
Rosja zeezygnowałaby ze swej polityki w 
Azji Środkowej i południowej i pozostawiła 
imperjalizmowi i kapitaliamowi brytyjskie- 
mu wszystkie jego zdobycze na Wschodzie. 

Włochy faszystowskie. jak każdy rzad 
dyktatury, potrzebują sukcesów zagranicz- 
nych celem podniesienia swego presliżu. Mu- 
ssolini próbow: 4 zatargu z F rancją. ale zro- 


zumiał że mililarna siła Fr ancji jest za 
wielka, aby mógł liczyć na sukces w tej 
stronie. Poszedł tedv, po linji mniejszego o- 
poru: wyciągnął ręce po Ałbanję i 


ŻA ZGODĄ CHAMBERLAINA (ZAMIENIE 
JĄ W PROWINCJĘ WŁOSKĄ, j 


Gospodarcze i polityczne życie Alban ji 
zostało wydane ma lup faszyzmu. Z pomo- 
cą włoskiego kapitalu zalożono albański 
Bank narodowy, który lasy i kopalnie, źró- 
dła natty i wielkie obszary roli wydal na lup 
przedsiębiorcom włoskim. Włosevw oficero- 
wie starają się z górskich szczepów albańx 
skich. nieprzywykłych do slużby wojskowej 
utworzyć regularną armję. Rozbudowu ją się 
portu w Durazzo. Walonie i w San Giovan- 
ni di Medua, abw można w nich było wvsa- 
dzać na ląd większe kontvngenty wojsk. bu- 
duje się strategiczne drogi w kierunku gra- 


nicy jugosłowiańskiej. Wszystko wskazuje 
na to. że Mussolini i jego wasal Achmed 
Zogu zmierzają do sztucznego wywołania 


powstania w Albanji, aby stworzyć “dla 
Włoch pretekst do opanowania zbrojną si- 
łą tego krajn. Rzecz zrozumiała, że wy- 


RZYM. 20 LIL. (Pat) Rząd włoski prze- 
słal mocarstwom motę jcyrkułarną. wi któ 
rej donosi, że otrzymał informacje. jakoby, 
na terytorjum Jugosław ji czynione były przy 
gotowania do napadu na Albanję i do obale- 
nia tamt. rządu. Wobec Lego. że rząd włoski ' 
zawarł z rządem Achmeta Zogu-beja traktat, 
nie mogą Włochy (opuścić do tego rodzaju. 
prób przewrotu. 

„Times“ ostrzega Jugosławję przed nie- 
bezpiecznym eksperymentem. któryby mógł 
ziumącić spokój na Bałkanie i mieć ewentu- 
alne daleko idące (skutki. 


+ZYM. 2R HL (Pat) Do „Giornale. di 
ltalja“ donoszą z Tirany: Rząd albuński po- 


wiadomiony o wojskowych przygotowaniach 
Jugosławji rozpoczął przygotowania ko akcji 
obronnej. Między, in. przetransportowano na 
północną granicę Albanji pewną liczbę dział 
urtylerji górskiej. Zaczynają się już two- 
rzyć bandy mieregularne. 


RZYM 20 III. 
partji laszystowskiej 


(Pat) Oficjalny: organ 
„Dziennik Rozkazówś 


ogłasza: Włochy faszystowskie, Włochy czar 
nvch koszul. z zupełnym spokojem oczeł 


kuja wyników wyuzdanej agitacji kliki bia 
łogrodzkięej. Faszystowskie Włochy, mie mają 
zamiaru zakłócić (w jakikolwiek sposób — 
pokoju Europy. Cały, świat wie o tem. po- 
mimo krżykactwa Wandei antyfaszystow- 
skiej. że Włochy faszystowskie w żadnym 
razie nie będą tolerowały pogróżek. szanta- 
żów i zamachów skierowanych pod ich a- 
dresem. 


w 


gny zaiary włosko-iunosłowiański. 


Rząd włoski chce sprowokować wojnę z Jugosławią. — Oskarżenia 
i groźby włoskie. 


„DZIENNIK LUDOWY“ 


wołuje lo w Jugosiawji zaniepokojenie. i 


że i tam militarne czynniki są w ruchu. 
aby przeszkodzić tąkiemu rozwojowi wy- 
padków. 


Drugim owocem angielsko-faszystowskie 
so porozumienia było 


UZNANIE BESARABJI JAKO WŁASNO- 
ŚCI KUMUŃSKIEJ. 


Włochy. (które przez długi czas 'kokieto- 
wały z Rosją sowiecką, aktem tym stwierdzi- 
ły. że przeszły, do frontu antysowieckiego. 
Dzisiaj jest jasne, że Chamberlain zgodził się 
ma oddanie Albanji pod protektorat włoski 
pod warunkiem. że Mussolini. uznając pra 
wa Rumunji do Besarabji, zerwie mosty 
porozumienia z Rosją. Angielsko- włoski 
wpływ stara się usunąć z Rumunji wpływy 
francuskie, aby z niej zrobić prawdziwą: 
straż w pochodzie ma Rosję. Nad utworze- 
niem błoku antysowieckiego pracuje się też 
przez mawiązanie zbliżenia włosko-węgierk. 
W Radzie Ligi narodów i w parlamencie 
angielskim Chamberlain stawał w obronie re 
akcvjnego rządu bułgarskiego: wszędzie 
STARA STĘ ANGLJA WZIĄĆ POD SWE 

SKRBZYDLA PANSTWA FASZYSTOW- 

SKRA 


przyczem Włochy, mają być żandarmem jej 


polityki. za o oczywiście otrzymają za- 
płatę. 
Te zawikłania nie oznaczają jeszcze woj- 


nv. ale są stałem niebezpieczeństwem. mogą- 
ceni na Europe sprowadzić nową katastrofe. 
Konserwatywny rząd angielski nie zaw aha 
się przed roznieceniem. poż: wu Światowego. 
byłe tylko mógł zachować swą władzę nad 
setkami miljonów swych kolorowych nie- 
wolników. | 
Tak angielski proletarjat jak 1 proleta- 
rjat wszystkich krajów 
MUSI BACZNIE ŚLEDZIĆ 
SZCZĄ GRĘ. 
aby w danej chwili mógł jej przeciwstawić 
zdecydowaną swą No MAĆ i pO 
| | h maai ART e IE 


TĘ AON 


Jugosławia zaprzecza. 


Nie ma zamiaru napzść na Albanje. 
BIAŁOGRÓD. 20 II. (Pat) Agencja tel. 


, Avala upoważniona jest do oświadczenia, że 
ogłaszane przez rzymski Giornale di Italia 
wiadomości o rzekomych przygotowaniach 
wojskowych Jugosławii wzdłuż granicy al- 
bańskiej i włoskiej oraz o rzekonym za- 
miarze królestwa SHS. wywołania w Albn- 
nji zamachu stanu i obalenia obecnego rza- 
du hv Tiranie, 


są od początku do końca zmyr 
ślone. l 


Prasa francuska w obronie Jugosławji.| 
PARYŻ. 20 III. (Pat) Cała prasa pa- 
rvska omawia zaostrzone stosunki włosko- 


jugosłowiuńskie. Między, in. „L‘Ocuve“ zau- 


waża: Francja, której rad słuchają w Biało- 
łogrodzic, winna tam doradzić cierpliwosć. 


Anglja zaś z którą liczą się w Rzymie winna; 
doradzać tam umiarkowanie. Jak zapewnia 
„Matin“, wiadomosci o przygotownniach woj 
skowiych Jugosławji przyjęte zostały we 
Francji. gdzie wszak dobrze są znane na+ 
xwskróś pokojowe intencje — rządu  bia- 
łogrodzkiego. z wielką mieutnością. Jeżeli bo- 
haterski naród serbski uczuł się dotknielym 
nagłym i niespodziewanem zawarciem trad 
ktatu włosko-albańskiego, to nikt nie może 
brać mu tego za złe, ale z drugiej strony nie; 
ulega wątpliwości. Ze Jugostawja wcale nie | 
zamierza wzmacniać 
go autorytetu. Który, 
naruszalnym. 


l 
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Obchód szóstej rocznicy 
plebiscytu górnośląskiego. 


KATOWICE, 21. marca. (Pat. . W ubiegłą nie- 
dzielę odbył się tu uroczysty obchód 6-cio lecia ple- 
biscytu na Górnym Śłąsku. 

Po śniadaniu, wydanem przez wojewodę, na ul. 
Trzeciego Maja odbył się pochód, na który przybyło 
około 150.000 członków różnych organizacji. Dyrekcja 
katowicka musiała dostarczyć 69 pociągów nadzwyczej- 
nych. 

Po defiladzje z bałkonu teatru do zgromadzonych 
lłumów wygloszono przy pomocy megafonu szereg 
przemówień. Przemawiali: min. Kwiatkowski, gen. Ro- 
mer, wicemarszałek sejmu Gdyk, wojewoda Grażyński, 
wicejirez. m. Lwowa Stah! Oraz marszałek sejmu ślą- 
skiego Wolny. 

Następnie wśród oklasków przyjęto rezolucję, ślu- 
bującą przywiązanie do ojczyzny i gotowość obrony 
praw do ziemi ś'ąskiej i nienaruszalności granic po- 
skich. Rezolucja w dalszym ciągu przesyła słowa 0- 
tuchy i |ozdrowienia Polakom, pozostającym pod 
obcem |pamowaniem, Oraz protestuje przecjw wrogiej 
propagandzie o tendencjach zaborczych, które posu- 
wają się do fałszowania opinji międzynarodowej, za- 
przeczując patrjotycznych uczuć udu polskiejgo. 

O (godz. 7.50 odbyło się w Teatrze Polskim uro- 
czyste przedstawienie, na którem Odegrano operę Mo- 
niuszki „Halka“. O godz. 8.30 w salach starostwa 
odbył się raut, wydany przez wojewodę śląskiego. 
KKA M SOR 


| w Niemczech odbywały : się 
manifestacje 


z okazji plebiscytu górnośląskiego. 


Jak z Berlina donoszą, zjednoczone niemieckie 
związki ojczyżniane święcły 19. bm. demonstracyjnym 
pochodem jrocznicę plebiscytu górnośląskiego. Prezy- 
dent Hindenburg nadesłai pismo usprawiedliwiające swą 
nienbeciość. Ministra Reichswehry reprezentował gen. 
Michaelis. Ministerstwo spraw wewnętrznych i gos- 
podurstwa Rzeszy wysłały również swych przedstawi- 
cieli. Wyższy radca rządowy Hoffmann żalił się na 
(| rzekomy ucisk niemieckiej mniejszości na Górnym Ślą- 
sku. Prałat Ulitzka wygłosił przemówienie, w którem 
podkreślił, że G. Śląsk wydarty przemocą Niemcom, 
pozostał nada! krajem niemjeckim. Zadaniem Niemiec 
jest dążyć do tego, aby G. Śląsk do nich powrócił. 
Musimy utorować ku temu arogę —— mówił Ulitzka — 
i starać się o to, aby współziomkowie na G. Śląsku 
zachowali miłość cła Ojczyzny niemieckiej. 

W końcu przyjęto rezolucję, domagającą się pod- 
jęciu kroków ze strony rządu niemieckiego w celu 
ochrony (praw mniejszości niemieckiej na Górnym Śli- 
sku i protestującą przeciwko rzekomemu uciskowi 
Niemców przez Polskę. 

EBRASUEJTCZ OTTELE MEET | 


Sielanka czesko-polska. 


W „Robotniku śląskim, organie socja- 
listów polskich w Czechosłowacji czytamy. 
gorzkie uwagi z powodu czułostek polsko- 
czeskich. jakich ostatnim objawem była nie- 
dawna wizyta w Pradze polskiej aelegacji 
sejmowej. 

A czy ty wiesz, Warszawo i Prago. w 
bratnim uścisku złączona — pisze „Robotniki 


Śląski” . że na Śląsku Cieszyńskim żyje 
2.000 Polaków, którzy nie mogą się do- 


prosić prawa przynależności. które to pra- 
wo bywa im odnawiane pod jakimkolwiek- 
bądź pozorem ze względl na ich świadomość 
narodową. Wszakże jedna trzecia część lud- 
ności powiatu Ir ysztackiego nie ma prawa 

przynależności, a doprosić się go nie może, 
bo to jest luamość polska. nie dająca się 
wynarodowić. 

Wszak w największej gminie przemysło- 
wej powiatu fr ysztackiego — w polskiej Kar- 
winie panuje dotąd „krutovląda'*. 

Wszak krzyżową drogą kroczy budowa! 
polskiej szkoły prywatnej „„Macierzy szkol- 
nej“ w Dąbrowie, 

I wiele. wiele innych rzeczy, o których 
ty czuła Prago i Warszawo, wiedzieć nie 
cheesz ! 

Takie słowiańskie braterstwo. takie czu- 


przy, użyciu siły swe-| Pai przypominają nam owe demagogiczne 
pozostaje nadal ne sielanki szlachcica polskiego z chłopem — 


lfniby synów jednej zinatki-Polski. : 


s 
PZIEBARFEUDOWY 


Bojkot wyborów kurjalnych. 


Wobec zapowiedzi rządu, że na ziemiach 


b. zaboru austrjackiego zamierza wskrzesić, 


stare austrjackie wybory. kurjalne do gmin; 
Centralny Komitet Wykonawczy P. P. $) 
powziął słuszną uchwalę. wzywającą klasę 
pracującą, aby takie wybory zbojkotowała, 

Kto dziś ośmiela się wykonywać akta 
polityczne na podstawie polwornych przeżyt- 
ków zaborczych. sprowokować musi nieu- 
błaganą walkę. kto ośmiela się madawać 
przywileje dorobkiewiczom wojennym. bo 
na tym opiera się kurjalny system wybor 
czy. ten oddaje 'w poniewierkę najskrajniej- 
sze nawet wymagania sprawiedliwości spo- 
tecznej. ten pozostaje w najjaskrawszej 
sprzeczności z brzmieniem obowiązującej 
konstytucji, która gwarantuje równość oby- 


w "a 


Przed dwoma tygodniami. do rozpaczy, 
doprowadzony nęaznym zarobkiem robolnik 
tkacki, zerwał się do walki. Stopięćdziesiąl 
tysięcy luazi solidarnie porzuciło pracę. aby 
strejkiem wywalczyć lepsze warunki życia. 

Robotnicy porwali się do walki nierów- 
nej. Wwcieńczeni głodem i długotrwalem 
bezrobociem zwycięstwo odnieść mogli ma- 
sowością wystąpienia. solidarnością strejkue 
jacych i wiara w zwycięstwo. 

I do strejku stanęli wszyscy robotnicy 
bez względu na przynależność związkową 
i przekonania polityczne. 

Ale kapitaliści i radykalni „obrońcy, ro- 
botnika uczynili wszystko. aby złamać za- 
pał strejkujących. Kapitaliści szukali łami- 
strejków. a radykali na zgromadzeniach pod 
rywali zaufanie do kierowników  strejku 
i związków zawodowych. 

Jak donosi „Robotnik. gdy strejk lka- 


cki rozszerza się na siwejk powszechny w1 


centrum walki, w im. Lodzi, kiedy! kierow- 
niciwo strejku wywiera nacisk na rząd do 
zmuszenia przemysłowców do przyjęcia po- 
stulatów. w momencie napięcia walki do ze- 
nitu, w chwili bodaj rozstrzygającej — 
NA ARENĘ WYSTĘPUJE ROBOTA PRO- 
WOKATORA. 
zdrada ! | 
Prowokator ! Straszne słowo, ale z całą! 
odpowiedzialnością piszemyj je i rzaicamyj 
w twarz tym. którzy na nędzy. głodzie i na 
strejku chcą żerować. ) 
Na wiecu czwartkowym w m. Lodzi przy. 
Wodnym Rynku występuje niejaki Jankow- 
ski. który się przedstawia za Czumiowca 
(z t zw. „Lewicy P. P. S.*) i do 6 tysięcy 
strejku jących woła przeciw wszelkim per- 
traktacjom z rządem, przeciw uczeslnicze- 
niu. kierownictwa strejku w konferencjach 


w Warszawie, wzywa w imię rewolucyjności | 


rzekomej do udzielenia nieufności kierow- 
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anmenm na 


watełowi państwa. 

Jest poprostu nie do pomyślenia, aby 
'w czasie, gdy w' innych dzielnicach państwa 
|społeczeństwo korzysta w pełni z demo- 
kratycznych ustaw ustrojowych. : dzielnica 
nasza i jej obywatele byli zepchnięci w ja- 
kieś zamierzchłe średniowiecze. abv głos ro- 
botnika tej dzielnicy w ważnych sprawach 
publicznych był tylko nicznaczną cząstką; 
głosu dorobkiewicza i kapitalisty. 

r [W wyborach kurjalnych nie weźmiemy 
udzialu. Niech o tem pamiętają czynniki wi 
państwie odpowiedzialne. że masy ludowe. 
które na swych barkach dźwigają ciężkie 
obowiązki wobec państwa. nie dadzą csie 
| zepchnąć do roli pasjasów. gdy) chodzi o ich. 


i prawa. 


z Rad ykalni” p rowo kato rzy. 


| nikom walki. Wzywia, aby iść na kule bodaj 

i bagnety policji. Do rozlewu krwi rohotni- 
"czej apeluje. Po tem prowokacyjnem prze- 
mówieniu rzuca się w tłum wielotysięczny 
odezwy. 

Są to odezwy, podpisane przez Lódzki 
Komitet Okręgowy Komunistycznej Partji 
Polski. Komuniści i Czumowcy, którzy: sro- 
molnie zawiedli się na strejku w pierwszyny 
tygodniu. bo ich posłów Warszawskiego i 
Sochackiego nie chciano słuchać. teraz w 
odczwach rzucają oszczerstwa o „zdradzie- 
ckich podszepłach Szczerkowskich. Danie- 
lewiczów. Kazimierczaków. O wodzu ro- 
bolników tkackich, o przewodniczącym naj- 
silniejszego związku (kaczy. o niezmordo- 


wanyin bojowniku rzesz robolniczych z 
przemysłu tkackiego, o pośle towarzyszu 


Antonim Szczerkowskim. który: całą duszę 
„włożył w wysilki doprowadzenia potężnej 
[kampanji 150 tysięcy walczących do zwycię- 
| stwa pisze się jako o „obłudnym zdrajcy 
zaprzedanym kapitałowi. agencie dyktatury 
| faszystowskiej w klasie robotniczej”. Powta- 
| rzamy te ohyda ociekające słowa. aby robo- 
nik w całym kraju przekonał się o meto- 
dzie walki komunistów. czumowców i in 
nych rozbijaczach i prowokalorach. Ta 
wszystko rzuca się w tysiączne masy. slo- 
jące w najcięższym ogniu walki. Kiedy; so- 
lidarność. zwartość szeregów decydują. kie- 
dy, przemysłowcy buńczucznic prowokują. 
nie ustępując z zajętego nieuslępliwego sta+ 
nowiska przeciw robotnikom. 

A równocześnie wi tkalni w Zawierciu. 
gdzie demagodzy komunistvczui zagnieździli 
się. podjęto częściowo pracę i w pierwszych 
szeregach łamistrejków stanęli właśnie re- 
wołucyjni w gębie komuniści i czumowcy! 

Pod sąd zdrowej opinii robotniczej. pod 
pręgierz wszystkich luazi pracy stawiamy 
bankrutów moralnych. prowokatorów czu- 
imowskich i komunistycznych. 


Współzależność gospodarcza narodów. 


B. minister handlu Gliwic. wygłosił na 
posiedzeniu tow. badania zagadnień między- 
narodowych w Warszawie ciekawe i aktu- 
alne uwagi na temat konieczności między- 
narodowej współpracy gospodarczej. 

Na tle stosumków wojennych mówił p. 
Gliwic m. im. wyrosła ideologjx Sanowiy= 
starczalności państw, klóra stosowana po 
wojnie, w wielu państwach doprowadziła do 
przerostu pewnych gałęzi produkcji nie! 
współmiernej do warunków: naturalnych. 

Obecnie cały (świat jest jakdyby 'wypro- 
wadzony ze stałej równowagi. 

Na dalekim Wschodzie Chiny przecho- 
dzą paroksyzm walk. Japonja zaś szuka wyj” 
ścia z ciężkiej sytuacji gospodarczej. którą 
stwarza nadmiar rąk. I 

Stany Zjednoczone cieszą Się wprawdzie 
obecnie miesłychanym rozwojem i bogac+ 


twem. ale noszą luż w sobie zarodek przy- 
szłych konfliktów. Panuje tam wysokie spo- 
życie. więc też emigranci mający mniejsze 
wymagania. a silniej rozradzający się niż 
sami YVankesi. mogą wvwołać znaczne prze- 
miany socjalne. imigracji zaś nazbyt po- 
wstrzymać nie można. wobec wielkiego bra: 
ku sił roboczych. 

Wielka Bryłanja ze swemi kolonjami. 
mogłaby może myśleć o samowyslarczalno- 
ści. ale wyschły tam wielkie Źródla kapi- 
lałów., 

Francja znajduje się w stanie chaosu 
gospodarczego. Skutkiem wielkich strat po- 
niesionych w czasie wojny i słabej rozrod- 
czości musi ona sprowadzać materjał ludzki 
z kolonji i wogóle z zagranicy (Włochy. 
Polska. Belgja i t d.). 


Włochy cierpią na nadmiar sil robo- 


czych. a mając ograniczoną możność emi- 
gracji, stworzyły nadmierny przemysł po- 
wodujaący zawikłania gospodarcze. 

Niemcv. które zupełnie nie zostały przez 
wojnę zniszczone w okresie inflacji oraz 
przy pomocy kapitałów amerykańskich. je- 
szcze rozwinęły swój przemysl. cieszą się 
obecnie wielkim dobrobytem. ale wobce zu- 
bożenia odbiorców wschodnich i zachodnich. 
ten przerost ptzemysłu może się źle skoń- 
czyć. Odsetki zaś od pożyczonych kapita- 
łów trzeba płacić 

Wreszcie Rosja wciąż jeszcze jest zde- 
zorganizowani i- w nędzy. 

Tak. jak niema kraju któryby obecnie 
nie stał przed wiekiemi trudnościami gospo- 
darczemi, lak samo niema kraju samowy- 
starczalnego. | 

Wiele państw. np. Japonja, Finlandja. 
Danja i L d. opiera swój cksport na jednej 
gałęzi produkcji. inne np. Anglja. Stany Zje- 
dnoczone. Polska it. d. opiera eksport głów- 
nie na kilku gałęziach. , 

Rynek pieniężny wymaga stałego poro- 
zumienia między bankami emisyjnemi. kapi4 
tuły z Europy. głównie zaś z Francji po- 
płynęły do Stanów Zjednoczonych. które nie 
są bankierem. lecz przemysłowcemn i nie 
wiedzą nawet czy udzielając Luropie kre- 
dvtu są dobroczyńcami czy lichwiarzami, 

Na rynku pracy; nadmiar ludności szu- 
ka ujścia przyczem ludność rolnicza chętnie 
odpływa do miast, ale z miast do wsi już 
idzie niechętnie. a ' 

Plan gospodarezy ujmujący wszystkie 
zagadnienia każdego kraju. musi być podob+4 
nie przeprowadzony na forum międzynaro- 
dowem. Ulworzona odpowiednia organizacja: 
międzynarodowa musi ujmować i badać 
problemy gospodarcze i szukać wyjścia z 
trudności. ` 
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Najtrwalsze obuwie „ERIKA“ 
Lwów, ul. Kilińskiego ye ksyierm 
a NIS EDO miana nn. Gool] 
Na marginesie. 

Fortuna kołem się toczy. 


W Berlinie istnieje związek szoferów rosyiskich, 
liczący coś około 600 arystokratów, książąt, i jas-l 
nych panów. Teraz ci jaśnie panowie muszą ciężko 
pracować ma chleb, jak każdy zwykły śmżertelnik 
i tylko oa czasu do czasu urządzają sobie zebrania, na 
których wspominają dawne, dobre czasy, kiedy dzięki 
pracy innych obywateli tonęli w zbytkach. 

Przed kilku dniami związek ten zorganizował bal, 
na którym jawili się książęta i hrabiowie we fra- 
kach, ich damy w wykwintnych toaletach. Chcieli na 
chwilę zapomnieć ci kierowcy taksówek z musu, że na 
chleb, trzeba ciężko pracować, jedna noc spędzona 
wśród (dźwięków muzyki i rytmu tańca. miała im dać 
złudzenie (dawnego świetnego życia. 

Jutro wrócą do ciężkiej, mozolnej pracy... Ich 
lato.ośłe, o ile nje staną się, jak to częslo w tych ste- 
rach bywa niebjeskimi ptakami, co to nie sieją nie o- 
rzą, będą pracować w pocie czoła na chleb codzjen- 
ny, z czasem zasiią szeregi miłjonów pro.etarjuszy, 

Czemużby nie? 
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SEKRETARZEM RADY MINISTRÓW. 


WARSZAWA, 21. marca. (AW) Sekretarzem Rady 
Ministrów mianowany został major Górecki, który już 
obiął urzędowanie. 


POMYŚLNY STAN ZASIEWÓW W POLSCE. 

WARSZAWA, 21. marca. AW). Ze sfer facho- 
wych dowiadujemy się, że stan zasiewów w Posce 
przedstawia się bardzo dobrze. Stan tych zasiewów 
poprawiła wybitnie akcja kredytowa ministersiwa skar- 
bu, które udzieliło na ten ce! 8.5 miij. zi. oraz Banku 
Rolnego, który dał dwa milj. zł. kę 


100 ŻOŁNIERZY CHIŃSKICH UTONĘŁO. 
PARYŻ, 21. marca. Pat.). Pisma donoszą z Han- 
kau, że na rzece Jang Tse zatonął statek przewożący 
żołnierzu chińskich. 100 żołnierzy zginęło w nurtach 
rzeki. 
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Nowiny z dnia. 


Lwów, dnia 22 marca 


BACZNOŚĆ LEGJONIŚCI KOLEJARZE! Na memo- 
tjał Związku Legjonistów, skierowany do Ministerstwa 
Komunikacji , o zaopatrzeniu emerytalnem nieetatowych 
pracowników PKP. komunikujemy, że Ministerstwo Ko- 
maunikacji w rozporządzeniu wykonawczem do dekre- 
tu Prezydenta Rzeczypospolitej z dnia 3. września 
1926 o zaopatrzeniu emerytalnem njeetalowych praco- 
wników PKP. wyjaśniło, że „jako czas służby w woj- 
sku polskiem należy uważać czas spędzony przed po- 
wstanierm Państwa Polskiego na służbie w formacjach 
wojskowych, uznanych później przez Państwo Polskie, 
jako polskie“. — Temsamem zaliczono służbę odbytą 
w Legjonach Polskich. 

CZŁONKIEM HONOROWYM IZBY RĘKODZIELNI- 
CZEJ został zamianowany znany przemysłowiec j 
radny miejski Józef Kotowicz. 

P. SZCZEPAN JELEŃSKI (BOHDAN KATERWA), 
twórca sztuki „Między nocą a brzaskiem', nadesłał 
do Dyrekcji Mięjskich Teatrów, następujące dziękczynne 
pismo: „Szanowny Panie Dyrektorze! Zarówno zawo- 
dowa krytyka, jak i liczne głosy (publiczności, które 
doszły do mnie, stwierdzają jednomyślnie, iż wysta- 
wienje mej sztuki „Między nocą a brzaskim* stanęło 
istotnie na wysokim poziomie artystyczaym, lak nje- 
często „spotykanym obecnie w tealrach polskich. Za- 
wdzięczać (to należy doskonałej obsadzje, pomystowej 
reżyserji, ule w pierwzsym rzędzie jest to niewątpliwie 
zasługa rzetelna Dyrekcji Teatru. Miło mi więc, dołą- 
czając i swoje do głosów tych szczere uznanie, prze- 
słać Szanownemu Panu Dyrektorowi gorące słowa 
podzięki. — Z wysokie poważaniem 

Szczepan jelzński (Bogdan Katerwa). 

Z SALI KONCERTOWEJ. Dziś we wtorek odbę- 
dzie się odczyt słynnej powieściopisarki duńskiej Karin 
Michaelis, autorki dzieła „Niekezpjeczny Wjek*. — 
K. Michaelis mówić będzi: na temat: „Miłość — Mał- 
żeństwo — Rozwód“. 

ARTUR RUBINSTEIN, jeden z najznakomitszych 
pfanistów-wirtuozów współczesnych grać będzie we 
Lwowie jaden raz w piąiek 25. bm. Bardzo zajmujący 
program Oraz indywidualność artysty, który w se- 
zonie bjeżącym z olbrzymiem powodzeniem koncer- 
tował we wszys'kich stolicach europejskich, pozwalają 
przepowiadać jaudycji piątkowej Świetne powodzenie. 

POLSKIE TOW. POLITECHNICZNE zawiadamia, 
że na zebraniu tygodniowem dnia 23. marca b. r. wy- 
głosi odczyt p. prez. inż. Kazimierz Gąsiorowski p. t.: 
„O projekcie ustawy górniczej". Początek o godz. 
18. Goście mile widziani. 

„STUDJO* WANDY SIEMASZKOWEJ. W miarę 
zgłoszeń już przygotowanych do pracy dramatycznej 
kandydatów, 'wyłoniła się potrzeba stworzenia scenki 
aplikacyjnej. Wpisy na tenże kurs praktycznego wy- 
szkolenia scenicznego (opracowywanie sztuk) rozpo- 
częły się z dniem 18. bm. równocześnie z wpisami 
na kurs przygotowawczy i trwają w dalszym ciągu 
codziennie od godziny 11—12 w południe i jod 5—6.30 
wieczorem hv Sekrelarjącje „Wieku Nowego", ul. So- 
koła 4, 1. p. Praca scenki i kursu przygotowawczego 
rozpoczynają się z anjem 1. kwietnia b. r. 

Bliższe szczegóły podane zos:aną później. 

ZABŁĄKANE DZIECI. Mikołaj Jaremko, maszy- 
nisza w cegielni w Persenkówce, w ub. niedzielę przy- 
trzymał |zabłąkane dwie dzjewczynki w wieku 4 i 5 
lut, Irenkę i Zofję, któremi się na razie zaopiekował. 

KANDYDAT NA WŁÓCZĘGĘ. Jackowski Antoni, 
zam. przy ul. Jakłonowskich 36, doniósł policji, że 17- 
letni syn jego Longin przed kilku dniami wydalił sięl 
z domu i słuch za nim zaginął. jest on niskiego 
wzrostu, szczupły blondyn, ubrany w popielatą kurtkę 
z futrzanym brązowym kołnierzem, krótkich sporto- 
wych spodniach, popielaty kąszkiet i czarne buciki. 

SPRYCIARZ W OPRESJI. Włodzimierz Karpiniec, 
wykorzystując ięnjeniny Marszałka, sprzedawał nie- 
prawnłe po restauracjach odznaki z podobizną J. Pit- 
sudskiego. Policja osadziłą go w areszcie, tembatdziej, 
iż wpłynęło przeciw niemu doniesienie O misie | 
rzenie kwoty 15 zł. na szkodę Związku Legjonistów. | 

ZAGADKOWY ZGON KOBIETY W ARESZTACH; 
MIEJSKICH. “W pierwszej połowie ub. m. przywie-| 
ziono z tniejskich aresztów przy ul. Sądowej do szpi- 
tala Marję Kulikową, która przez dłuższy czas prze-} 
bywała w tej „furdygamni'. Zmarła ona niebawem w 
stanie nieprzytomnym. Istnieją silne poszłaki, iż zostałaj 
ona Ipobitą w areszcje, podobnie, jak śp. Wenkler w 
aresztach P. P., co też było powodem jego zgonu. 
Do chorej było wzywane Pogotowie rat., jednak dwie 
kartki, z (księgi, w której notuje się czynności lekarzy 
zostały wydarte. Wobec tego nie można na razje u- 
stalić orzeczenia lekarza ze stanu zdrowia badanej 
wówczas Kulikowej. W zagadkowej iej sjwawie zarzą- 
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Przedstawienie „Róży“ odwołane. 


Z powodu zasłabnięcia odtwórcy głównej roli w „Róży“ p. Janusza Strachoc- 
kiego przedstawienie dzisiejsze dla robotników i inteligencji pracującej zostaje 


odwołane. 
Bilety zachowują swoją ważność na 
ogłoszone we właściwym terminie, 


najbliższe przedstawienie, które zostanie 


Wszystkie bilety zostały rozsprzedane. 


Znów sąd doraźny nad rabusiami we bwowie. 


Przed dwoma dniami dokonano w: Dorn- 
feldzie. pow. gródeckiego. napadu rabunko- 
go na dom 70-letniego gospodarza Jana Rau- 
cha, który został ciężko zmasakrowany) wraz; 
ze swą Żoną Zotją. Opryszki zbiegli spło4 
szeni przez sąsiadów. Jak się następnie oka- 
zało Ibandyłci, pobili staruszków po głowie, 
zadając swym ofiarom po kilkanaście ran. 
Policja zdołala wykryć bandytów. którymi 


są bracia Jan i Mikołaj Pańkowie. z których 
jeden służył poprzednio u Raucha. Opryszki 
przyznali się do winy. podając. iż chcieli 
zrabować pieniądze na wyjazd do Kanady. 
Obaj bandylci staną prawdopodobnie wi naj- 
bliższych dniach przed sądem doraźnym. — 
Rauchowie znajdują się obecnie w szpitalu, 
gdzie będą przesłuchani przez sędziego śled- 
czego. gdyż stan ich jest beznadziejny. 


Zamachy samobójcze bez końca. 


Na ścieżce wiodącej do folwarku S. S. 
Ormianek na Pohułance. znaleziono wczoraj 
rano zwłoki mlodego mężczyzny. z przestrze- 
lonym sercem. Obok trupa leżący, rewolwer 
świadczył. iż denat popełnił samobójstwo. 
Powiadomiona o tem policja ustaliła, iż sa- 
mobójcą był 24-lcini Tadeusz Józef Sku- 
baczkowski. zam. przy: ul. Pijarów L. 40. 
Rodzice denata ipodali, iż cierpiał on od 2-ch 
lat ma chorobę piersiową w: ostalnim zas 
czasie na rozstrój nerwowy. Cierpienia te 
popchnęły nieszczęsnego do samobójstwa. 

Wczoraj przedpołud. w realnosci przy 
ul. Nenckiego L. 11 skoczyła z 


Lwowskie Taw. Ake, Browarów. 


Lwowskie Tow. Akc. Browarów, którego produ- 
kta mają już ustaloną sławę w całem Państwie, odbyło 
ubiegłej soboty doroczne walne zgromadzenie, któremu 
przewodniczył prezes Rady Zawiadowczej sen. dr. 
Szurski. — Ze sprawozdania dowiadujemy się, że rok 
admiinis:racyjny 1925/26 zamknięto z dobrym wynikiem 
mimo, że rok ten był naogół niekorzystnym dla bro- 
warnictwa. Przedsiębiorstwo nietylko utrzymało zbyt 
na dotychczasowej wyżynie, ale przez ukończoną w 
roku minionym rozbudowę rozszerzyło piwnice skła- 
dowe, ferrmentacyjne oraz magazyny słodu i jęczmie- 
nia. Dzięki tym, jakoteż innym ulzpszeniom technjcz- 
nym browar pogłębił rynki zbytu swych wyrobów i 
przez zukładanie nowych, dobrze prosperujących za- 
stępstw znacznie je rozszerzył. Po przyjęciw sprawo- 
zdania do wiadomości ucziel ło zgromadzenje, na wnio 
sek komisji rewizyjnej przedstawiony przez p. Weissa, 
Radzie Zawiadowczej i Dyrekcji absolutorjum. Dalej 
uchwalono rozdział czystego zysku, przeznaczając mię- 
dzy ianemi 5 proc na dywidendę, 5 proc. nd super- 
dywidendę (płatnych 1. lipca br.), po 5.000 zł. na fun- 
dację dla robotników browaru i dla szynkarzy, 10.000 
zł. na tunausz zapomogowy dla urzędników browaru i 
15.000 zł. na cele społeczne i humanitarne. Po po- 
nownym wyborze dr. N. Loewensteina do Rady zawia- 
dowczej i komisji rewizyjnej w dotychczasowym skła- 


HERBATA MEWA | 
Znowu złoto z kościołów skradzione! 


W ciągu ostatnich dwóch mięsieccy doko- 
nano w różnych okolicach kraju większych 
kradzieży w kościołach. 

W tych dniach znów do kościoła para” 
fjalnego ks. ks. Fiłipinówi w Tarnowie za 
pomocą włamania dostali się zlodzieje. któ- 
rzy skradli kilka złotych i srebrnych naczyń 
kościelnych i wotów, ogólnej wartości 50 
tys. złotych. Miejscowa policja. prowadząca 
śledztwo. zdołała wpaść na ślad sprawców. 
których aresztowała. Są lo: Stanislaw Cet- 
narski ze wsi Giumnisk, Jan Rodzigier. Fr. 
Klostiermajer. Piotr Lusiński i Józef Jasiek 
z Tarnowa. W kczasie rewizji, dokonanych 


piętra słu- 


żąca N. L.. przyczem doznała ciężkich obra“ 
żeń. W stanie beznadziejnym odstawiono ją 
do szpilala. Powód desperackiego kroku na 
razie nie zdołano ustalić. 

W ub. niedzielę wieczorem rzuciła się 
z I-piętra kamienicy przy, ul. Kopernika 50 
miejaka 20-letnia Aniela M. i doznała zła- 
mania reki. oraz ciężkich obrażeń. 

Józefa W.. licząca lat 24, zam. przy ul. 
Reja. usiłowała struć się jodymą. Pogotowie 
odwiozło desperatki do szpit. Powodem ostat- 
mich zamachów samobójczych była zawie- 
dziona miłosé. | 


Ze sportu. 


MARSZ ZADWÓRZAŃSKI. 

Impreza sportowa, urządzona staranjem Zwjązku 
strzeleckiego, udała się wspaniałe. Brało udział 1518 
zawodników i 15 kobiet. Drużyn strzeleckich starto- 
wało 74, 20 wojskowych, 5 policji państw., 11 har- 
cerskich i szkolnych, 15 sportowych, dwie drużyny 
żeńskie po 7 zawodniczek. 

Wymarsz nastąpił o godz. 6 rano od rampy Ko- 
iejowej w Zaawórzu. Trasa wynosiła 44 kim. Wyajk 
zawodów: 1) Drużyna 48 p p. (Stanisławów) 5 godz. 
26 m., 3 sek. — 2) 54 p. p. (Tarnopo!) 5.43,43. — 3) 
Harcerze Xprzysposobienje wojsk. 19 p. p. Lwów). 
4) 6 p. lotników. 5) K. S. „Janina“ Złoczów. 6) Związek 
strzelecki Złoczów (1 nagroda w grupie strzeleckiej). 
1) Policja państw. Tarnopol. & 5 p. a. p. Lwów. 
9) Zw. strzelecki Stanisławów, 10) Związek Oprońców 
Lwowa. 11) Kolejarze Lwów. 

W marszu indywidualnym: 1) Rudel (6 p. lotni- 
ków). 2) Serwaciuk (Lechia). 3) Rusiecki (Lechia(. — 
4) Pełyński (54 p. p. Tarnopol). 

ZAWODY FOOTBALOWE. 

CZARNI — METAL 4:1 (1:1). Czarni wystawili 
drużynę kotmbinowaną. W pierwszej połowie gra wy- 
równana, w drugiej przewaga Czarnych. Bramki strze- 
lii: Sawka, Kjamut, Chmielowski i Witz. Sędziował 
p. Fischer. 

POGOŃ — W. K. S. 6 p. lotn. 2:0 (1:0). Pogoń 
bez Giebartowskjego, z Prasserm (dawniej Lechia) na 
prawem skrzydie. Bramki strzelili Dr. Garbień i Ku- 
char. Sędziował p. Gulicz. 

HASMONEA — UKRAINA 5:2 (2:0). Hasmonea 
znacznie lepsza od przeciwnika. Bramki strzelił Steuer- 
man, dła Ukrainy Murski dawniej Sparta). Sędziował 
p. Markus. 

ZAWODY „BOKSERSKIE O MISTRZOSTWO LWO- 
WA. Mistrzostwo zdobyli: życzkowski (waga kogu- 
cia), Pomper (waga piórkowa), Kołodziej (4 lekka), 
Dubniak (4 qpółśrednia), Victorini (4 srednja), Sycz 
(4 półciężku). 

TURNIEJ TENNISOWY o puhary „Wieku Nowe- 
go“ nie zakończony. 

W czwartek, 24. marca, o godz. 7.30 wiecz., od- 
będzie się w lokalu Administracji „Dziennika Ludowe- 
go“, Sykstusku 21, IL. p. 

KONFERENCJA LWOWSKICH ROBOTNICZYCH KLU- 
BÓW SPORTOWYCH 

w sprawie utworzenia lwowskiego okręgowego roba- 

tniczego komitetu sportowego „Związku Robotniczych 

Stowarzyszeń Sportowych Rzeczypospolitej Polskiej". 

Na konferencję tę zaprasza „Lw. Org. Mł. TUR“ 


wt ich mieszkaniach. znaleziono wszystkie | delegatów 'wszystkich twowskich robotniczych klubów 
dziła dochodzenia policja Oraz prokuratorja państwa.ż skradzione wv kościele przedmioty. 


sportowych. -- Komitet Wyk. Lw. Org. MŁ TUR. 
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„DZIENNIK LUDOWY" 


Epilog krwawej masakry w Stryju. 


(Telefonem od wł. korespondenta ). 


Wczoraj rozpoczęto przesłuchiwać świad | 
ków. Pierwszym z nich był referent woje 
prwództwa N. Zgoda. który prowadził ewi- 
dencję bezrobotnych w tem mieście. Wedlel 
jego zeznań było tam zarejestrowanych wl 
zimie około 600 bezrobotnych. Magistral 
chciał ich zatrudnić, kolo uprzątnięcia śnie- 
gu. Jednakowoż nikt się nie zgłósii do pracy. 
Następnie zawiązał się komitet pomocy dla 
bezrobotnych. Na osobę wypłacono wów 
czas od 8 do 15 zł. oraz rozdano nieco drze- 
wa i maki. Następnie uruchomiono tartaki. 
Wobec tego uważał on kwestję bezrobot- 
nych za załatwioną. Następnie zeznał świa- 
dek. że na liście bezrobotnych znajdowały, 
się prostytulki. oraz zawodowi złodzieje. jak 
to świadka informowała policja. Niektórzy 
z bezrobotnych nie cierpieli głodu. gdyż tu- 
czyli wieprze. ! 

Okazało się jednak następnie przy py- 
taniach obrony, że świadek prowadził ewi- 
dencję bezrobotnych nie dokładnie.. Opisu- 
jąc następnie dzieje krwawego dnia wymie- 
nia nazwiska oskarżonych. którzy: atakowali 
go w biurze. Przeczy jednak by: go zniewia- 
żono czynnie. Skontrontowany. z oskarżo- 
nymi nie może rozpoznać tych. których na- 
zwisku wymienił. Stanowcze jego zrazu zes 
znania stają się pod pytaniami obronyj wielce 
mieścisłe i mętne tak. że obrona Stwierdza 
w końcu jego sprzeczności. 


Gdy, przystąpiono do przesłuchania arugic- 
go głównego świadka prokuratora. podkom. 


PP. Łazarewicza. obrońca dr. Akser sprze- 
ciwia się jego zaprzysiężeniu. wykazując. 
że czuje on nienawiść do oskarżonych i jest 
głównym sprawcą tej masakry. 

Obrońca. dr. Landau. z Przemyśla. którył 
wczoraj zasiadł ma ławie obrońców. poparł 
wraz z dr. Ilonigwillem wniosek dr. Aksera. 
Trybunał zaprzysiągł jednak świadka. 

Podkom. Lazarewicz obszernie opowie- 
dział znany przebieg tej masakry. podając. 
że trzykrotnie musiał wzywać podkomen- 
nych do użycia broni. gdyż w krzyku gi- 
nęła jego komenda. Podaje że salwa była 
oddana tylko jeden raz przez 8-miu poli- 
cjantów. białej broni nie użyto. Świadek po- 

aaje, że został przez tlum pobily tak samo 
jak poprzedni Świadek Zgoda. 

Obrońcv wykazywali następnie sprzecz- 
ności w jego zcznaniach. Stwierdzono bo- 
wiem. że tylko jeden policjant wystrzelił 18 
razy. pozatem strzelali jednak i inni. Wy- 
kazano. że świadek Zgoda zeznał. iż go nie 
nie bito. zaś podkom. Łazarewicza kontuzjo- 
wano raz tylko jednym kamieniem. 

Używano również bagnetów. gdyż 
pchnięcia zmarł jeden robotnik. 

Okazało się również. że świadek nie usi- 
łował rozprószyć tlumu na ulicy. Przy kon- 
frontacji świadek mylił się tak. że zeznania 
jego mie przedstawiały wielkiej wartości do- 
wodowej. | 

Dziś dalszy ciąg rozprawy. 


od 


Ojciec zabił 2 dzieci poczem popełnił samobójstwo. 


W dniu wczorajszym w dzielnicy Wol- 
skiej w godzinach wieczoruych rozegrał się 
krwawy dramat rodzinny, którego przebieg 
był następujący: Mieszkanie nr. tl przy ul. 
Młynarskiej mr. 10-12 od szeregu lat zaj- 
mowal Bonifacy Rosiecki. lat 36 z zawodu 
polcrownik. 

Rosiecki posiadał rodzinę, skłaaającą sie 
z żony, Jadwigi. dwóch córek: 14-letniej Ire- 
ny. lż-letniej Marji oraz 10-miesięcznego 
syna Waldemara. Zrezygnowawszy z wła- 
ściwego swego zawodu. w pogoni za go- 
tówką. Rosiecki szukał zdobyciu fortuny, w 
grze w karty. lotercję ilp. W ubiegłym sezo- 
nie wyścigowym widywano Rosieckiego stale 
na wyścigach, stawiającego znaczne sumy. 
na biegi. rezultatem czego było przegranie 


5 tys. zł. Ostatnio w obliczu nędzy. przysłał 
zonie list z Łodzi. w którym oświadczył. że 
zmuszony jest popełnić samobójstwo. albo- 
wiem nie posiada innego wyjścia. 

Jednak w ostatniej chwili odwróciła się 
wygrał on znaczniejszą 


karta Kosieckiemu. 


gotówkę powrócił do domu i przez dłuższy, 
czas miał zapewnioną egzystencję dla ro- 
dziny. Gdy pieniądze się wyczerpały. Ro- 
siecki postanowił zabić siebie i dzieci. 

Wyprawiwszy żonę po zakupy wraz z 
najstarszą córką. sam pozostał w domu. Sko- | 
rzystawszy z samotności, zastrzelił syna swe- j 
go 10- miesięcznego. oraz córkę Marje. | 
ki: dającą się do snu. poczem dwoma strz 
tłami. skierowamemi w klatkę piersiową. = 
pełnił samobó jstwo. 

Powracająca Żona zastawszy zamknięte : 
drzwi przy pomocy; sąsiadów wyważyła je 
Po wejściu oczom przybyłych przedstawił 
się straszny widok. Zabójca i samobójca 
leżał po środku mieszkania, trzymając w 
ręku zaciśnięty rewolwer. w kołysce zaś z 
podniesionemi nóżkami do góry: leżał mar- 
twy Waldemar z przestrzeloną piersią. naj 
aj — zwinięta w klębek sparaliżowana | 

Marja, Lekarz Pogotowia stwierdził śmierć 
wszystkich trzech ofiar. 


Nieuchwytni oszuści i mordercy. 


Banda międzynarodowych oszustów, notowana w 
sóżnych urzędach kryminalnych jako: Banda Stan- 
łey'a, grasuje, już od dwu lat, w Londynie, Paryżu, na 
Riwierze, w Lyonie, Zurychu, Genewie, Brukceli, Am- 
sterdaniie, i w różnych miastach Zachodniej Europy. 

Pomimo usilnych poszukiwań, trudno ich pochwy- 
cić, ponieważ popełniwszy znaczniejsze Oszustwo, lub 
kradzież, znikają natychmiast, przenosząc się gdzie- 
jndzjej, pod różnerni nazwiskami, zręcznie ślady za- 
e. 

W sierpniu r. z. Okradli na podstawie fałszywych 
„dokumentów, pewien bank na 1.900 franków Szwajcar- 
skich. Stwierdzono Oszustwo, znaleziono hotel, gdzie 
mieszkali, tylko ptaszków już nie było. 

Ostatnią sztuczkę urządzili w Londynie, gdzie bo- 
gatemu finansjście, nazw. H. Lewis, zaproponowali 
korzystny interes. Na zakończenie układów interesenci, 
którzy się przedstawiali jako p. Morley Weiss i Bey- 
er, zaprosili p. Lewis'a do jednej z restauracji londyń- 
skich ma śniadanie. Wszyscy byli w smokingach. Ale 
p. Lewis nazajutrz spostrzegł, że w 'wewnętrznej kiesze- 
ni kamizelki gdzie miał kopertę z 1.000 dołarów i 
2.000 funtów szterlingów, znajdowała się wprawdzie 
bardzo do tamtej podobna koperta, ale w niej były 
wycinki z różnych gazet. Przypomniał sobie tylko, 
„że (po Śmiadanju poszedł tyłko do umywalni, restaura- 


| 


cyjnej, gdzie się mył, razem z p. Morłey'em. Udał się 
więc natychmiast do urzędu śledczego a poszukiwa- 
nia stwierdziły, że pp. Morley, Weiss, “Beyer i ídwaj ich 
towarzysze, właśnie tegoż rana wyjechali do Francji. 

Natychmiast udał się p. Lewis do Paryża, Dalsza 
poszukiwania tamtejszego urzędu śledczego stwierdzi- 
ły, że jakiś Anglik zmienił tego rana, 60 funtów szter- 
lingów w pewnym banku. Równocześnie też zawia-| 
domiono policję, że jakiś Anglik, zapisany w hotelu 
jako Frank Parker, zginął i że znaleziono jego trupa 
w kanale, przy bulwarze Hausmiann'a. Udano się do 
Morgi, gdzje ciała zamordowanych wystawia się u- 
rzędowo w celach śledczych. P. Lewis poznał w za- 
imordowanym F. Parker'ze, że to jest poszukiwany 
przezeń Morley a policja Stwierdziła, że to jest wła- 
śnie ten sam człowiek, który zmienił rano 60 fun- 
tów w jednym z banków. Ale iw kieszeni denata znale- 
ziono kylko zegarek i 200 franków. Towarzyszów je- 
go w hotelu już nie było. 

Morley'a zamordowali prawdopodobnie towarzy- 
sze. Zamordowawszy go, i wrzuciwszy trupa do ka- 
nału znikli, pozostawiwszy w kieszeniach trupa, dla 
niepoznaki zegarek i 200 franków. 

Urzędy śledcze stanęły wobec nierozwiązanej za- 
gadki. 


5 


Go to jest margaryna? 


Zdawien dawna znaną jest wjelka wartość Spo 
żywcza, jaką posiada tłuszcz, zawarty w maśle i dąż- 
ność do produkcji tego ważnego środka spożywczego, 
Migio wszelkie starania nie mogła jednak produkcja 
dorównać popytowi tak, że powstała konjeczność sztu- 
cznego wytwarzania tłuszczu. Po długich staraniach u- 
dało się wreszcje”w r. 1870 chemikowi francuskiemu 
p. Mege-Mourierż stworzyć pierwszy tłuszcz zastępu- 
jący masło, nazwany oa głównego składnika margary- 
ną. Z początku odnosili się konsumenci do produktu 
takiego z njeufnością, z czasem jednak stała się mar- 
garyna najbardziej używanym tłuszczem. Cały szereg 
chemików i lekarzy bacajacy wartość spożywczą mar- 
garyny doszedł do nadzwyczajnych wyników i tak np. 
König wykazał, niedwuznacznie, że margaryna pod 
względem Składu chem., sirawności i pożywności jest 
niezwykle zbliżona do masła. Drugi badacz Jolles do- 
szedł drogą badań do przeświadczenia, że zdrowy or- 
ganizm ludzki wchłania tylko o pół procent mniej mar- 
garyny niż masła. Trzeci z kolei badacz, dr. Hindlade 
postanowił stwierdzić czy koniecznym jest człowiekowi 
tłuszcz i czy może nim być sama margaruna. W tym 
celu żywiono 2 dorosłych mężczyzn przez pół roku 
tylko pęcakiem, cukrem i smargaryną, poczem stwier- 
dzono, że waga. zdrowie i zdolność do pracy ich są 
a tym samym poziomie co przedtem. Kiedy jednak 
zaprzestano im dawać margarynę wychudli, stracili 
apetyt i siłę. Badania te wykazały, że margaryna speł- 
nia w zupełności zadanie, potrzebnego organizmowi 
ludzkiemu, tłuszczu. W ten sposób stwierdzono, że 
margaryna i masło posiadają te same wartości spoży- 
wcze, © ile wykonaną jest z najlepszego surowca i 
wedle ostatnich zdobyczy wiedzy. Przemysł wytwarza- 
jący margarynę i olej jadalny, nie szczędził trudów, 
tak, że dziś dostarcza nam tłuszczu znacznie od ma- 
sta tańszego, a jednak równego mu jako środek spo- 
żywczy. Pomiędzy wszystkimi innnemi wyróżniają się 
smakiem i dobrocią wyroby Tow. Ake. „Amada“ dla 
fabrykacji margaryny w Gdańsku. Margaryna oddaje 
nieocenione sługi wypełniając skutecznie lukę powsta- 
łą między produkcją, a konsumcją masła. 


Ta tę rubrykę Redaireja mie odpowiada). 


B. lekarz Kliniki i Szpitala Państwowego we Lwowie 


Dr. MARJA REITERÓWNA 


ordynuje w chorobach wewnętrz. i dzieciecych od 3—5 pop 


DROHOBYCZ, PI, Kraszewskiego 4. 


= DROGERIA 


zaraz do wydzierżawienia 
Bliższa wiadomość: Głęboka 19. 


c JUŻ WYPŁACAMY -memm 


wygrane poprzedniej loterji klasowej i sprze- 
dajemy do ciągnienia w kwietniu losy I Klasy 
15. LATE R JE 


P 6706r zyyam s n iu 


| zamówienia korespondentką przesyłamy losy 
|i dołączamy czek P. K. O. — Cena losów 
niezmieniona (10 zł. */,, 20 zł. 1/3, 40 zł */,). 


Í Wobec wielkiego popytu na losy radzimy nie zwlekać 
z zamówieniami, 


Dom Bankowy SCHUTZ i CHAJES, 
m Lwów, pl. Marjacki 7 (róg ul. ka 
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Otwarcie Rady amina 


kal 05 20. marca. (Pat.). Dnia 20. marca 
odbyło się uroczyste otwarcje Rady finansowej. Posie- 
dzenie zagaił minister skarbu Czechowicz, Który w 
swem przemówieniu scharakteryzował sytuację finan- 
sową chwili obecnej, a mianowicie kwestję realności 
budżetu, stan kasowy, zagadnienia walutowe, Oraz za- 
mierzenia w zakresię reformy podatków. Po streszcze- 
niu poglądów swych na sprawę kredytu zagranicznego 
minister Po Da pod dyskusję program stabilizacji wa- 
luty. 

Po przemówieniu ministra rozwinęła się żywa wy- 
miana zdań. Na posiedzeniu rozdano członkom Rady 
projekty ustaw podatkowych, klóre będą slanowiły 
przedmiot obrad na następnem posiedzeniu Rady, wy- 
znaczonemi na 9. kwietnia b. r. 


_„DZIENNIK LUDOWY“ 


Jak żyją i mieszkają ludzie pracy ? 


Ankieta mieszkaniowa 


Domy gnijące w błocie. 


Króla Jana w Zamarstynowie 
l 


Przy ul. 
znajduje się gały szereg małych parterowych 
domków. a raczej lepianek, w których mie- 
szkaja rodziny robotnicze. 

Ulica ta mie bez słuszności znana jest 
we Lwowie jako jedna z najgorszych, naj- 
prudniejszych i majbardziej niedostępnych. 
Zamiast drogi i chodnika są tu wiecznie 
stojące i 


BAJURY I BLOTA. 
w których ludzie brodzą po kostki. Siraszny 
obraz ulica ta przedstawia w czasie słoty! 
a specjalnie w porze jesiennej. By tedy 
przejść trzeba się — zdobyć na odwagę. 

Na tej t. zw. drodze leżą gnijące od lal 
kupy śmiecia, wiyłdzielające smród, który 

ZATRUWA POWIETRZE. 

Nie przysparza to nikomu żadnych kło- 
potów. Mieszkańcy tutejsi nie zwracają już 
na to żadnej uwagi. Przyzwyczaili się do 
Życia w błocie. Podobnie zachowuje się i 
gmina zamarstynowska., 

4 przecież tą średniowieczem telnącą 
ulicą, pełną brudu i nieczyslości należałoby] 
sie raz wreszcie zainteresować. Miejsce ta 
bowiem może być i niewątpliwie jest źró- 
dłem chorób i zarazy. 

Wstąpmy do jakiegokolwick ze znajdu- 
jacyich się tu zapadlisk, zowiących się do- 
mami. a zobaczymy straszny obraz życia i 
nędzy łudzkiej. 

Wszystkie gA się tu domyi są do 
siebie podobne wewnątrz i zewnątrz. wy- 
starczy. więc opis jednego z nich. by mieć 
w przybliżeniu obraz wszystkich domów. ' 

Wchodzimy |do jednego domu, w którym 
mieszkają dwie rodziny robotnicze, zajmu- 
jące po jednej ubikacji. Drzwi prowa- 
dzącc do tych mieszkań są zewnątrz obile 


$iennikaani. Jest to jeszcze pozoslałość po 
złmie. Sienniki te miały chronić mieszkań- 
ców od zimna. i 


U wejścia do sieni zwraca na siebie u- 
wagę próg. Jest on prawie we wszystkich 
znajdujących się tu domach równo z po- 
ziomem podwórza czy też ulicy. a często po- 
niżej tego poziomu. Z tego powodu w! każ- 
dym przedsionku tych domów jest 

PEŁNO BLOTA. ) 

Pozatem w sieniach: i przedsionkach leżą 
stosy worków. różnych szmat, paliwo. be- 
czki na wodę. połamane graty i t 

Obraz sieni daje nam już przedsmak 
mieszkań. 

Po wejściu do wnętrza uderza! przycho- 


dnia f 
MROK. | 

Pochodzi lo stąd, że małe okna znajdują 
się tuż ) 
PRZY ZIEMI. i 


Szyby; okien są i nazewnątrz obryzgane bło- 

tem. wewnątrz zaś zakopcone. ( udzieniegdzie 
miast wybitych szyb znajdują się 

PAPIERY LUB SZMATY. 

Drugą nieodłączną cechą tych mieszkań 


jest U | i 

WILGOĆ I GRZYB. 
Podłoga mawpół przegnita. Ciągnie z niej 
chłód jakby z jakiegoś lochu. Chropawie. 


garbate ściany są przesiąknięte wilgocią. 
Graty przyległe do ścian pleśnieją i gniją. 
Jak dalęce silne jest tu działanie i wpływ: 
wilgoci świadczyć może fakt. iż 

SŁOMA W ŁÓŻKACH GNIJE. 
Z sufitów 

CIEKNIE WODA. 

W porze (deszczowej leje się z nich jak z ce 
bra. gdyż dachy, przeważnie kryte gontem są 
podziurawione. Wewnątrz izb panuje nie- 


Dziennika Ludowego. 


opisany brud. Z pieców dymi się Sadzu u- 
nosi się w mieszkaniu. 


Ludzie chodzą brudni i okopceni. Są 
stale 

CHORZY I OSŁABIENI 

Cierpią przeważnie na ręumatyzm. Gorzej 


jest z dziećmi. Mieszkanie działa na nie za- 
bójczo. Są przeważnie nierozwinięte i scho- 
rzałe. Chorują od urodzenia. Większa Kw 
z nich jest 


RACHITYCZNA I CHORA 
| CĘ. 


NA GRUŹLI 


R p Alm 


Prócz tvch tragicznych warunków mie- 
szkaniowych panuje tu w każdej izbie bieda 
niedostatek. Większość mieszkających tu 
robotników rekrutuje się z bezrobotnych. 
sezonowych lub pracujących dorywczo. Żyją 
więc jak mogą. Głównem pożywieniem są 
ziemniaki często nawet bez omasty 
Brak środków do życia zmusza niektó- 
rvech do podnajjimowania mieszkania. Często 
więc w mieszkaniu takiem. nie przekracza- 
jącem 10 m. kwadr. żyje 8— 10 osób. W no- 
cy, jak mi opowiadają mieszkający — 
izba wygląda jak 
SALA SZPITALNA. 

[yle w niej łóżek. betów i sienników. 
Życie w lukich warunkach działa zabój- 
czo na wszystkich. 

A pomyśleć przytem, że we Lwowie 
znajdują się wspaniałe mieszkania 8 lub 10 
'| pokojowe. zamieszkałe zaledwie przez dwoje 
lub troje osób! 


ms 


BDRRUEETTE imi o 


ię aiz inwe 


Na rarginesie ankiety mieszkaniowej. 


Rozsadniki zarazy. 


Piekielne obrazki. 
od jakiegoś czasu „Dziemik 
swej ankiecie mieszkaniowej. 
jące loca ludzkie w kraju i mieście, szezy- 
cącemi się kuluma zachodu. dadzą się po- 
mamożyć do nieskończoności Niech tyłko ma- 


jakie przytacza nam. 
Ludowy”. w! 
przedstawia- | V 


gistrat swielny. czy. wysłana przez niego ko- 
misja, podzieliwszy się na tyleż sekicyj. ile 
dzielnie liczy masz gród. pochodzi po tych 
dzielnicach. a zobaczy. że ulice całe. cale 
grupy ulic. takie mają mieszkania. Tam ..od- 
poczywają po pracy. lub spędzają swoje 
dni bezrobotne ojcowie rodzin; tam kobiety 
obowiązki „gospodyń” i matek pełnią: tam 
chowa się „kwial społeczeństwa, blo ai] 
szłość jego. Zainicjujcie ankiete po szkołach, ! 
a dowiecie się. w jakich warumkach wzrasta 
w domach swych, jak lekcje odrabia i „ba- 
wić się młodzież nasza. la młodzież powo- 
jenna. z natury okoliczności. wśród któsvch 
rodziła się i chowała do wieku szkolnego. 
wata. nerwowa. wygłodzona. skeptyczna 
wobec „prawd“. jakie jej się wpajać usi- 
tuje. widząc co się dokola niej dzieje 

Ale nietylko w mieszkaniach „mieszka- 
my“. Mieszka się też — przy ulicy, na kraju 
placu: więc mieszkanie stanowi też podwó- 
rze. ;- foto i tu zajrzeć należy. „Dziennik 
ludowy”. nawiązując do słów min. Skład- 
kowskiego. zwraca uwage na podwórze wo- 
jewódzkie. Czy bada jakaś komisja magi- 
stracka, czy też sanilarna, poza czasami. gdy 
panuje epidemja. klatki schodowe. poawó- 
rza. sienie kamienic; czy zagląda do skrzyń 
na śmiecie, do rur. któremi zsypuje sie śmie- 
cie, w przewiażnej liczbie domów przez lata 
całe zatkanyjch. które slać się mogą każdej 
chwili ogniskami najstraszliwszej zaważy! ? 

A ulice pełne błota i odpadków it 
kież place, nietylko na peryferjach miasta. 
tak. że mieszkańcy domów 1— jak to pod} 
niesiono w niejednym z opisów inieszkań, 
trudno otworzyć okno. aby nie narazić no- 
sów i płuc z powodu fetoru  zalatującego 
z ulic 

A co magistrat na lo? Wczoraj ulicami 
pierwszorzędnęmi miasta przeciągał samo 
chód z olbrzymią. otwartą, płylką skrzynią 
pełną śmiecia. Samochód w biegu rozszerzał 
wstrętny odór po ulicach, sięgając najwyż- 
szych pięter. śmiecie wraz z organicznemi 

odpadkami spadały na ulice. pstrząc je niby! 
kwiatkami magistrackiej dbałości o czyslość 
i zdńowie miasta i kto wie. jak dłago poleży 
na ulicach. Toteż kto na ankielę odpowiada. 
powinien dodać ao opisu mieszkań opis ulic 
i domostwa. wśród którego leży: dane mie- 
szkanie. Może poruszą się nasze organa ma- 
gistrackie. choćby wobec tego. że zbliża się 
wiosna. pora ciepła, rozkladająca te ,skła- 
dniki“ błota i śmiecia. Zamiast zdrowia więc 
słońce wiosenne U nas może roznieść wszel- 
kiego rodzaju choroby. które nie wygasają 
tu zupełnie. tylko przyczajają się wśród bru- 


| 


du i niechłujstwa. tolerowanego przez ma- 
jstrat "by wybuchnąć w epidemję. * 

Zdaje mam się również. że wtadze. czy 
to magistrackie. czy: też rządowe, nie po- 
wimiy czekać, aż ankieta „wyczerpie“ całe 
ay nędzy mieszkaniowej. której opisy, 
„Dzienniku lud.“ są tylko kropelką. i za- 


rer się w cezas do budowy! tanich domów.: 
w rozmiarach peagi me. jak to czyni juž 
Warszawa. korzystając z wskazówek zagra- 
urządzeń tych 


nicy odnośnie do celowości 
mieszkań. 


czystość i Zdrowię w Polsce. 


Przed kilku dniami odbyła się, w ministerstwie 
spraw wewn. konferencja prasowa W f sprawach, zwią- 
zanych ze zdrowiem publicznem. 

Dyrektor służby zdrowia, dr. Wroczyński, przed- 
stawił fvyniki walki z chorobami zakażnemąi. 

Z przedstawionych tablic okazuje się, że podczas `“ 
gdy w roku 1922-im zachorowań na dur plamisty 
arejestrowano Ww Polsce 42.784, z 3.149 zgonami, 
w r. 1926-tym było zachorowań 5.568, ze 266 zgo- 
ami, duru powrotnego w r. 1922-im rejestrowano 
41.207 zasłtabnięć z 1.461 zsonami, w r. 1926-tym 
zachorowań 15, zgonów 1. Ospa w roku 1922-im 
2.599 zachorowań, 519 zgonów, w r. 1926-tym 69 
zachorowań, 5 zgonów. Jedynie dur brzuszny, pło- 
nuika i czerwonka, wskazują mniej bijące w oczy wy” 
niki, choć i w tej dziedzinie postęp jest widoczny. 
W durze brzusznym bowiem liczba zachorowań i 
śmierci zmalała o 25 proc. Natomiast epidemia płonicy 
która w roku zeszłym Szerzyia się w naszym kraju, 
podniosła liczbę zachorowań z 14.717 (zgonów 1925) 
w roku 1922-jjm do 37.963 (zgonów 3.600) w roku 
ubiegłym. 

Według wyjaśnień p. dyrektora Wroczyńskiego 
przyczyną tego nieopanowania niektórych chorób jest 
brak środków rmaterjatnych,, potrzebnych do pokry- 
cia kosztów związanych z akcją, Oraz zakorzenione 
zwyczaje, zaniedbanie potrzeb hygjeny osobistej wśród 
ludności, i zupełny brak uświadomienia jej co do 
znaczenia hygieny. 

Wielką rolę odgrywa tu również osłupiające nie- 
chlujstwo mieszkań ludzkich, a to nietylko na wsi, 
teqz i w miastach, gdzie nawet w hotelach i wesiaura- 
cjach, obok pretensjonalności do komfortu stwier- 
dzić można zupełny brak lub njemożliwość użycia 
najelementarniejszych urządzeń kułturalnych. Dur brzu- 
szny i rzeżączka tworzą się drogą zanieczyszdzania 
stuazień wydzielinami Osób dotkniętych lą chorobą. 

W sprawie hygieny miast przypomniano rozpo» 
rządzenie z 1921 r. nakazujące utrzymanie w czystości 
domów, ,dziedzińców, chodników! i ulic. 

Odnosi się to do miast starościńskich i bojewódz- 
kich, które powinny być doprowadzone i (utrzymane w 
wzorowym Stanie azystości. 

W dalszym ciągu p. Wroczyński scharakteryzował 
ston szpitalnictwa, zdrojowisk i lecznictwa ogólnego 
m. in. zapowiedział rozpoczęcie budowy dwóch szpi- 
tali ała umysłowo- chorych, każdego na 800 łóżek 
w woj. wileńskiemm i lubejskiem. 


...—_ 
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Walka Z. Z. K. 


Pisaliśmy już o długiej, a energicznej kampanji, 
jaką ZZK. prowadzi przeciw redukcji dni pracy w 
dziale drogowym, która przekraczając znane 
względy Eudżetowe staje się źródłem wjelu nadużyć i 
dotkliwych krzywd pracowników drogowych. Do na- 
aużpć takich należy n. p., że poszczególne dyrekcje 
w wypuaku ograniczenia kredytów rzeczowych, zwal- 
niają z |racy pracowników stałodziennych, opłacanych 
z kredytów osobowych dlatego, że płace ich są wyż- 
sze, a zatrzymują opłacanych z, rzeczowych wiaśnie 
kredytów, pracowników sezonowych, mających O po- 
towę mniejsze zaroski, te sprzeczne z obowiązującem 
normami |manipułacje odbywają się dlatego, by dy- 
ggnitarze dyrekcyjni mogli się później chwalić róż- 
nemi oszczędnościatii, z tytułu których zalicza im się 
później remuneracje. Na tem tle na niektórych Odcin- 
kach drogowych dochodzi ao takich także madużyć, 


istotnefsza płaca dotychczas 3.50). 


„DZIENNIE LUDON: 
o drogowców.  |atielnica ku czei marsz, Piłsudskiego 
W Jagielnicy, 19. marca rano, urządzono pochód, 


ków, wystąpiła do Ministerstwa z wnioskami, doma-| ng pochodzie przemawiał ku czci Marszałka Piłsud- 
gającymi się podwyżki do 6-ciu zł. dziennie (najwyż-f skiego dyr. Madurowicz, w podniosłych słowach przed- 
stawił mówca zebranym znaczenie majowego przewro- 
Zdawało się więc, że sprawa redukcji dni pracy,f:y, Wieczór odbyła się w Sokole uroczysta akademja 
w dziale drogowym jesi narazje bodaj załatwioną,f ku czci komendanta. Zagait akademję dr. Prószyński, 
zwłaszcza, [że władze kolejowe ponadto jeszcze za- Przebieg walk o niepodległość Rzeczypospolitej Polskiej 
pewniły, [ża i redukcję dni pracy sezonowych Od 1-504j rotę w nich Piłsudskiego odmałował kpi. rez. Lesław 
kwietnia b. r. (nowy budżet) przez podwyższenie kre-ł J, Chlebek i zakończył przemówienie swe okrzykiem 
dytów „rzeczowych ostatecznie uregułują. na cześć Marszałka «i Rzeczypospo!itej. Zebrani na 
Od uzyskania przez Związek powyższych —najsali powtórzyli okrzyk. Chór i orkiestra wywiązały 
rzecz pracowników drogowych gwarancji, upłynęło Kil-| sę znakomicie 'z2 swego zadania. — Sztuka Jegjonowa, 
kanaścj? (dni, i oto okazuje się, że sprawa nietylko za-| bardzo dobrze Odegrana, zakończyła uroczystą aka- 
łatwioną mie jest, ale przeciwnie, że coraz bardziej| demję. 
się IzaOstrza. EE CO OZZIE EO A A CT ODA REZ ORKA OO YNONIKO 
Dnia 14-g0 b. m. Krakowski Zarząd Okręgowy 
Odniósł się telefonicznie do Warszawskiej Centrali 
o ogromuem wzburzeniu wśród drogowców wywoła- 


Kolejarze w Chodorowie 


że poszczególni nadzorcy drogowi zatrzymują ludzi!nem tem, że zarządzenia M. K. w sprawie redukcji w obronie swoich praw. 

w pracy w miarę otrzymywanych od nich prezen-; gni pracy nie zostały wprowadzona i ze redukcja trwa Dnia 18. marca w sali Sokoła w Chodorowie, 

tów... nada! w takim stopuiu, iż pracownicy, między. ni-| odbyła sią manjfestacyjne zgromadzenie członków blo- 
Eneryjczne zabiegi Związku Klasowego w Min.;mi również i stałodzienni, pracują zaledwie przez po-| ku komunikacyjnego, na którem po przemówieniu tow. 

Kol. odniosły ten skutek, że Ministerstwo, celem zba-;tłowę miesiąca. Interpelowany przez Zarząd Okręgowy | Wróbla uchwalono protest przeciw prowokacyjnej od- 

danie tych stosunków, wysłało narazje do krakow-i|ZZK. Prezes Dyrekcji Krakowskiej powołał się najpowiedzj ministra komunikacji na memorjat bloku 

skiej dyrekcji kolejowej, specjainą Komisię, i na pod-|M. K., wobec czego Zarząd Krakowski, zwrócił sięjw sprawie postulatów kolejarzy, i pocztowców. Wzy- 


stawic jej sprawozdania wydało następujące zarządze- |telefonicznje do Centrali. 


nie: 

Ciągłość |pracy stałodzjennych pracowników, ja- 
ko opłacanych z kredytów osobowych, a więc od kre- 
dytów rzeczowych niezuwisłych, ma być w każdym 
razie utrzymana; Od pjerwszego marca mają się roz- 
począć płatne urlopy wypoczynkowe dla stałodzien- 
nych; stałodzienni liczący ponad 60 lat wieku, o ile 
maja prawo do emerytury, mają być spensjonowani; 
o ileby mimo tych zarządzeń istniał jeszcze jakiś „nad- 
miar“ istałodzjennych, w stosunku do bieżących ro- 
bót |przy nawierzchni, należy wszystkich tych prze- 
nosić ido innych działów służbowych. 

W 'tym kierunku Departament Administracyjny wy- 


dał zarządzenia do odnośnych Dyrektdjj i o zarządze-|czowych w 


niact swych poinformował Centralę ZZK. 

* Zaraz 'po tem przewodniczący Centralnej Sekcji 
Drogowców ZZK. tow. Wojewoda interwenjował w 
sprawie redukcji dni pracy osobiścje w dyrekcji kra- 


Po otrzymaniu tej wiadomości, Prezes Związku 
kol. [poseł Kuryłowicz, zwrócił się natychmiast do 
Departamentu 'Administracyjnego z zapytaniem, co io 
wszystko właściwie oznacza, i komu wierzyć — Dy- 
rekcji, — czy Ministerstwu. 

W odpowiedzi na to, Departament Administracyjny 
po zasiągnięciu informacji w Depariamencje Fjnanso- 
wym i Drogowym, poinformował Centralę ZZK. że 
Ministerstwo poprzednie swoję zarządzenia utrzymuje 
w całej mocy, że wysyła delegata do Dyrekcji Krako- 
wskiej dla zbadania Ostatnich zajść, wreszcie wezwało 
Dyrekcję Krakowską O przystanie delegata, z którym 
M. K. omówiłoby sprawę powiększenia kredytów rze- 
dziale drogowym, począwszy, od 1-go 
kwietnia ir. b. = 

O tej ostatniej odpowiedzi Centrala poinformowała 
niezwłocznie Krakowski Zarząd Okręgowy. 

Nadmienić należy, że wzburzenie wśród drogow- 


kowskiej, w której redukcja ta największe przybrałaj ców jest tak silne, że w razje dalszego trwania obecne- 
rozmiary. Dyrekcja udzjeliłą tow. Wojewodzie tych sa-fgo anarchfcznego w dziale drogowym stanu, fatwo mo- 


mych w sprawie redukcji "informacji, jakich udzieli- 
ło Minisierstwo Centrali, dodając nadto, od siebie, 
że redukcję dni pracy sezonowych siosować się be- 
dzie w sposób jak najbardziej oględny, ponadto, że 
w sprawie podwyższenia płacy sezonowych pracowni- 


Gie sy ŻE ELE r E S 


że przyjść do jakichś konfliktów. 

Związek klasowy dążyć będzie energicznie do tego, 
by raz wreszcie ustały te dzikie „oszczędności“ igra- 
szki biurokracji kolejowej z drogowcami. 


Kcz. 


Pod adresem Komitetu Humanitarnego Kalejowców 


przy Dyrekcji koiejowej we Lwowie. 


Na dworcu kolejowym we Lwowie w Ajencji 
Celnej przy magazynie celnym, do tejelonu tam się 
znajdującego, a zaiusialowanego kosztem kołejow ym 
—- przychodzi codzjennie kilkudziesięciu jnteresen- 
tów z pośród najrozmaitszych stron, odbierających 
lub nadających przesyłki kolejowe z prośbą o pozwo- 
tenie na porozumienie się z kimś w mieście. Zajęty 
tamże fumkcjonarjusz posiada bloczek z którym zwy- 
kle po rozmowie zwraca się do gościa prosząc jak 
zwykle w takich wypadkach o datek, przyczem gość 
„nigdy nie odmówi, niepytając się nawet na jaki cel. 

Pokazuje się jednak, że funkcjonarjusz ten ma 
bloczek do zbierania od stron datków nie na jakiś 


poi oi R, 


Z ruchu Związku Zaw. Rob. Rolnych oddz. Rzeszów. | 


Dnia 2. 
Ropczyce w chacie tow. Dzieciaka publ. zgromadze- 
nie, mu któremi przemawiał sekr. tow. Krejza. 

W przeszło 2- godzimnym referacje wskazał tow. 
Kr. na konieczność zorganizowania się W obronie 
graw do parcelacji zjemi z dóbr hr. Raczyńskiego. 
Na zebraniu nikt się nie sprzecjwiał, pomimo Obecno- 
Ści brata posła piastowego Jedynaka. natomiast w 
niedzjełę, 6. marca b. r. proboszcz w Lubzinie ks. 
Rejowski poświęcił swe kazanie wnioskom i groził, 
że kto się nie wypisze ze Związku,, ten nie może być 
przyjęty ani w kumy, nie dostanie rozgrzeszenia a 
cała parafia będzje musiała odprawiać stącje przez 
cały pos! na intencję nawrócenia 40 zbłąkanych 0- 
acjeczek. 

Nie dziwimy się zwykłej metodzie kleru, lecz cóż 
kazanie proboszcza ma wspólnego ze związkiem. Ra- 
dzimy przeto ks. R. by zabronił obszarnikom zapro- 


ce! humanitarny, lecz poprostu zbiera na Sokoła IL. 
Pytamy dlaczego na Sokół w takim wypadku? Dla- 
czego mie na Komitet Humanitarny Kolejowców, insty- 
tucję szeroko znaną swej humanitarnej 
ności, a pOpieraną drobnem opodatkowaniem się na 
jej rzecz, przez wszystkich pracowników kolejowych? 


ze 


Tymi dwoma czy trzema złotymi dziennie tam ze-j 


vraaygmi, można pomóc dwom wdowom. czy biednym 
rodzinotn 'więcej w miesiącu. A wiemy, że Komitet 
Humaaitaray i jego ruchliwi na tem (polu protektorzy, 


o tem małem źródełku dochodowem na [pewno nie | 


wiedzą. 


U 
W i ies ta lew 


marca b. r. odbyło się w Sepnicy pow. | umieszczanie w jednej izbie sezonowych młodych lu- 


dzi obojgu płci. Chłopów zaś niech pozostawi w 
spokoju. 

Dnia 13. marca b. r. odbył się wiec publiczny rob. 
rolnych i małorolnych, w Krasnej pow. Rzeszów przy 
udziale przeszło 200 ludzi. Na tym wiecu zobrazował 
iow. Krejza całokształt polilyki gospodarczej w kra- 
ju, wskazując iż tylko w jednolitych Związkach So- 
cjalistycznych, potrafi społeczeństwo odeprzeć zakusy 
reakcyjne, Oraz poprawić dobrobyt gospodarczy. 

Przedłożona rezolucja, domagająca się: 1) Roz- 
wiązania (obecnego sejmu i senatu Oraz rozpisania no- 
wych wyborów, 2) Jak najszybszejszego |przeprowiadze- 
nia parcelacji dóbr hr. Potockiego i sprawiedliwego 
rozdziału zjermmi pomiędzy ludność miejscową. 3) Za- 
prowadzenia ubezpieczenia na starość w rolnictwie, ja- 
koteż {gotowość stanięcia w obronie ordynacji wy- 


waądzania w folwarkach prostytucji powodowanej przez |borczej, została uchwalona jednogłośnie. 


działa! | 


wają blok na wypaaek opornego stanowiska rządu 
prokilamowanie strejku. 

G uchwałach swych zawiadomiło prezydjum zgro- 
madzenia, Klub poselski PPS. w sejmie. 


pm, 

¿nach Í 

nachor cudotwórca. 

„Frenolog* i „magnetyzer“ p. B. stanął oneg- 
daj przed sądem karnym w Berlinie, oskarżony O nie- 
aozwoloną (praktykę, wykonywanie zabiegów leczni- 
czych i bezprawne tytułowanie się „doktorem“. 

Oskarżony twierdzi, że jest w stanie teczyć wszel- 
kie (choroby wewnętrzne i zewnętrzne magnetyzmem: 
n. p. t. zw. różę, raka, choroby umysłowe, otyłość, 
chorobę lepiej kiszki, żylaki i t. p. 

Składając zeznania oskarżony stai przed przewo- 
dniczącym, (patrząc wciąż na czaszkę jego. 

Przewodniczący: p utrzymuje, że z kształ- 
tu kzaszki odgaduje skłonności i choroby człowieka, 
ciekaw jestem, jakim też ja jestem, wedle pana czło- 
wiekiem. i 

Oskarżony po długiem „badaniu giowy sędziego: 
Bardzo idealnym, we wszystkich dziedzinach życia. 

Sędzia: aha, zauważyłeś to pan zapewne, gdy nie 
dałeś mi przyjść do słowa. Ale jeszcze cjekaw jestem... 
Czy jestem muzykalny? 

Oskarżony: Tak, jest pan muzykalny. 

Sędzia: Ale jeśli pana zasądzę, jakim wtedy bę- 
dę człowiekjem ? 

Oskarżony (w ekstazie): Wtedy powiem, że Bóg 
tege chciał. 

Kiedy oskarżony poczynił był takżła i (oo do reszty 
sędziów swoje badanie „frenologiczne* zapytał so sąd 
o jego praktyki. ° 

Oskarżony |przytoczył dowody, że leczy powyżej 

,wymienicn (choroby i wiele innych jeszcze, Oraz 
| świadków uzdrowionych. 
Przed sądem składała więc zeznania panna, która 
miała przykry wyprysk na twarzy, teraz uzdrowiona, 
| nauczyciel, uzdrowiony z zapalenia ślepej kiszki, szli- 
|fierz, którego rzekomo oskarżony uleczył nieule- 
czalnej choroby młecza pacierzowego. 

Wszyscy yrzysięgali, że ten ich „doktor“ 
święty. 

Rzeczoznawca, naczelny lekarz Szpźtaja, orzekł, 
jże leczenie magnetyznien: jest błędnym, głupim zabie- 
giem. | Nie oskarżony pomagał chorym, lecz 
chorzy sami sobie pomagali, lub djagnoza była fał- 
szywą. — Zapalenie ślepej kiszki jeczy się jedynie dje- 
tą, i sjpokojem bez żadnych innych środków leczniczych. 
Lekarz uważał jednak za łagodzącą okoliczność że 
„frenoloog“ wierzy} sam w swoją bitę i nie chciał oszu- 
kiwać. ! 

Była to już druga rozprawa spowodowana od- 
wołaniem się oskarżonego przeciw pierwszemu za- 
sądzającemu go wyrokowi. Dopuszczony do „ostatnie- 
go“ słowa powiedział: „Komu Bóg dał siłę magnetycz- 
ną leczenia, ten niechby wykonywał swoją sztukę", 

Oskarżony skazany został tylko na grzywnę 350 
marek i uwolniony. 

CERTE I TT: WSTECZNE = ESES 21 


Sprawy partyjne. 

DZIELNICOWY KOMITET CENTRUM P. P. S, 
zawiadamia swoich członków, że każdej niedzieli od 
godz. 11 — 12, udziela porady prawnej w każdym kie- 
runku, a szczególnie w sprawach lokatorskich ad- 
wokat dr. S. Herschtal. 


A 


to 


Mtteratura, nauka, sztuka, 


REPERTUAR TEATRU WIELKIĘGO: 
Wtorek, o godz. 7.50 wiecz. „Róża“. 
Środa, o godz. 7.30 'wiecz. „Carmen“, 

p. Michała Hołyńskjego. 


gośc. występ 


Czwariek, © godz. 7.50 wiecz. „Między nocą a 
brzaskiem". 
REPERTUAR TEATRU „NOWOŚCI: 


Wtorek, o godz. 7.30 wiecz. „Król kawy”. 
Środa, o godz. 7.50 wiecz. „Pani Pick na jaudjencji" 
Czwartek, o godz. 7.30 wiecz. „Król Kawy”. 


REPERTUAR TEATRU MAŁEGO: 
Wtorek, 0 godz. 7.30 wiecz. „Potęga reklamy". 
Środa O godz. 7.50 wiecz. „Potęga reklamy". 


BIURO KONCERTOWE M. TUERKA: 
Wtorek 22. marca: Odczyt Karin Michaelis na te- 
„Miłość, Małżeńsiwo, Rozwód.“ 
Piątek, 25. marca: Artur Rubinstein. 


mat: 
— Pianista. 


REPERTUAR KIN LWOWSKICH: 
„LEW“: Królewicz fiołków. 
„APOLLO“: Student z Pragi. 
„KOPERNIK“: Prorok ulicy. 
„MARYSIENKA“: Człowiek o stu twarzach. 
„PALACE“: „Wielka parada“. 
„WANDA“: Kohn i spka jackie Coogan. 
„CHIMERA“: Tancerka z Sewilli. 
„PASAŻ“: Galaon i jego sobowtór. 


„ROCOCO“: Szał jazz-bandu. 

„FATAFORGANA“: II. Serja „indyjskiego gro- 
howca'. 

„NOWOSCI“: Narzeczona z Australji. 


Za wiersz miim. | szpałtowy zwykle za tekstem 
Z. —15. Nadesłane ZI. —'40. w tekście Zł. —“T0. 


„DZIENN1K LUDOWY!" 


TEATR WIELKI. Dziś we wtorek, 22. bm., za- 
miast zapowiedzianej tragedji St. Żeromskiego: „Róża”, 
z powodu nagłej niedyspozycji p. Strachockiego, dana 
będzie sztuka Bogdana Katerwy: „Między nocą a 
brzaskiem”. 

TEATR NOWOŚCI. Dziś — po raz 6 — senza- 
cyjna mowość,' świetna operetka A. T. Millera: „Król 
Kawy“, której nadzwyczajne powodzenie na scenie 
lwowskiej zainteresowało żywo muzyczne sfery za 
granicą. 

„GRZESZNICA NA WYSPIE PAGO-PAGO". nje- 
będzie najbliżzą premsierą dramatyczną Teatru Wiel- 
kiego. Akcja sztuki rozgrywa się na jednej z wysp 
Qceani Spokojnego, w środowisku Amerykanów, na 
tle kolorowej [udności tubylczej. W  „Grzesznicy na 
wyspie Pago-Pago* wystąpią pp.: Barwińska, Łado- 
siówna, Rowińska, Guttner, Knobelsdori, Zabielski i 
Żytecki w rolach czołowych. 

Z TEATRU MAŁEGO. Ostatnia nowość repertua- 
rowa „Potęga reklamy“ każdym razem gromadzi tłu- 
my publiczności, która bawi się doskonale komicznemi 
dziejami starego kupca amerykańskiego, wziętego na 
kawał przez swojego Syua. 

W przygotowaniu aoskonała komedja „Potasz i 
Perlmutter“ w wykonaniu najlepszych sił Teatru Ma- 
łego. 


Komunikaty 


X ZWYCZAJNE WELNE ZGROMADZENIE KOŁA 
LWOWSK. POL. TOW. HISTORYCZNEGO odbędzie się 
w piątek, 25. marca b. r. O godz. 6 popoł. w Se- 
minarjum Historji Polski Uniwersytetu J- K. (Mickie- 
wicza 5a HI. p.) z następującym porządkiem dzien- 


nym: 1) Sprawozdanie za rok .1926, 2) Wybór no- 


= OGEOSZENIA 


Nr. 6r 


j wego mo i delegatów. 3) Odczyt dr. J. Lechie” 
l kiej p. t: „Pisma polityczne z czasów przedostatniego 
A, a (1733—1756). — Goście mile widziani. 

x SEKCJA KOBIET PPS. otwiera z dnjem 1. 
kwiernia 3-ci kurs kroju, szycia i modniarstwa, przy 
ul. Ormiańskiej 2, 1I. p. w Związku pracowników gmin- 
nych. Zgłoszenia przyjmuje tow. Szpytowa, przy ub, 
Krótkiej 11 a I. p. do 31. marca 1927, a w „Dzienniku 
Ludowym" u tow. Wyszyńskiej od 4--6 wiecz. — 
Opłata miesięczna 10 zi. Panienki które ukończyły 
|kurs dostaną zajęcie. 


| zy E oryginalna i majownicza nowość amery kańska, HE w OO A 


rr. U. R. we Lwowie 


W ZWIĄZKU ZAWODOWYM STOLARZY „ZG0- 
DA“ ul. Piesza l. 2. we wtorek, dnia 22. marca © 
godz. 7. wiecz. wykład tow. M. Smulikowskiej na te- 
mat: „Szkoła Przyszłości". 


W ZWIĄZKU ZAWOD. KELNERÓW, Rynek L 
5, we środę dnia 25 marca O godz. 4 popoł. wykład 
tow. M. Hankiewicza, na temat: „Wojna światowa 8 
Międzynarodówka robotnicza”. 

W ZWIĄZKU ZAW. PRACÓWN. GMINNYCH, uk 
Ormiańska jl. 2. we środę dnia 25. marca O godz. 
7. wiecz. wykład tow. red. Skalaka ta temat: „Życie 
gospodarcze w Rosji sowieckiej". (Odczyt ilustrowany 
przeźroczami). , 

W ZWIĄZKU ZAWODOWYM KOLEJARZY, uk 
Grodecka I. 69. w piątek dnia 25. marca o godz. Te 


wiecz. wykład tow. dr. Herschtala na temat: „Poli- 
tyka Socjalistyczna w gminie". 

W ZWIĄZKU ZAWOD. DRUKARZY, ul. Piekar- 
ska l. 18., w piątek 25. marca o godz. 7. «wiecz. 
wykład tow. dr. E. Holldndra na temat: „Malerjali- 
styczne p anie dziejów". 


= 


Na 1-ej str. Zł. —'80. Drobne ogł. za słowo 22, —'106. 
Komunikaty Zł. —'55, zamiejscowe o 2B*/, drożej. 


Najlepsze i najtańsze 
Lwów, Halicka 15 


NIEZAWODNY ŚRODEK | 


Przeciw 


reumatyzmowi, 
gośćcowi, 

kurczom  mięśnicwym, 
nerwobólom 


itym podobnym 
dolegliwościom 


ri 


najlepszem 


nacieraniem jest 


ICHTIOMENTOL. 
Przeszło 5000 podziękowań i blisko 200 atestów ze strony 
lekarzy klinik i szpitali świadczą najlepiej o wartości leczni- 
czej tego nacierania. Ichtiom entol jest do nabycia we wszyst- 
kich aptekach w Polsce lub wprost w Laboratorjum 

chemicznem apteki 
Mra Szymona Edelmana w Samborze Nr. 20 


Nerwowi, RZUPZSIOMICY 


cierpiący na drażliwość. słabość woli, brak energji, me- 
lancholję, przesył życia, bezsenność, ból głowy, wrażli- 
wość nerwów, śledziennicę. nerwowe zaburzenia serca 
i żołądka, oirzymają bezpłatnie broszurę Dr. Weisego 


Słabość nerwów. Dy. Gieuhard i Ska, Gdańsk 


Nowe siły mężczyźnie 
daje „Yopuamin*, oddawna wypróbowany i na- 


ukowo spreparowany środek. 50 dawek 12 zł. ze 
sposobem napa: — Dr. Gebhard & Co, Gdańsk. 


Średnia rafinerja nafty 


i olejów mineralnych we wschodniej Małopolsce poszukuje | 

zdolnego destylatora, obeznanego dokładnie z de- | 

stylacją ropną i olejową. Oferty należy nadsyłać pod szyfrą 
»G< do Administracji »Dziennika Ludowego«. 


IE 


ZAWIADOMIENIE. 


Zawiadamiam niniejszem P. T. 
Publiczność, że otworzyłem przy ul. 
Akademickiej L. 14. skład detailiczny 
wszystkich wyrobów czekoladowych ja- 
koteż desertów i bonbonierek świa- 
towej sławy znanej od 100 lat firmy 


Ph SUCHARD 


Równocześnie zawiadamiam, że roz- 
dajemy próbki czekoladowe gratisowo. 


z poważaniem I. B RAUCH 


maciejówki w dobrym gatunku znaj 


Strzeleckie 


Kazimierzowska 25. 

H dobrze się prezentujących wymownych 
Solidnych agentów do sprzedaży Kawy, Cykorji, 
Płatków owsianych, Kakao tak we Lwowie, jako też na 
prowincji za prowizją poszukuje się. Zgłoszenia tylko pi- 
semne do Reprezentacji Tow. Akc. »Extra« Lwów, Pohu- 


lanka 6. 
F ul, Kiliúskiego 1. koło Katedry poleca 
Optyk Silber okulary, cwikiery, barometry, termo- 


metry lekarskie, wydaje dla członkw Kasy Chorych (okulary). 


SRAĽL IZAK ROZDÓŁ r. Einstoss unieważnia zgubioną 
książeczkę wojskową, wydaną przez P. K. U. Lwów. 


Wyroby z marmuru i terasso 
budowlane, cmentarne, meblowe i galanteryjne 


WYSREZE pracownia 


Kornela Żelaszkiewicza 
Lwów, ul. Ubocz 3 (górny Łyczaków) 


dują się w składnicy Rudolfa Neuwelta, | 


tylko u znanej firmy KRACH 


EF" tanio bo w podwórzu. 


SWEDZENIE 


| KRWAWIENIE 


WARSZAWA 


WALNE ZGROMADZENIE 


| Członków Spółdzielni 


„ELEKTROMONTER'" 


Związku spółdzielczo-wytwórczego 
elektromonterów-instalatorów 
Spółki zar. Z ogr. por. 
odbedzie się we środę Unia 23-go marca b. r. 
o godz 6 popoł. w lokalu Zw. Metalowców 
przy ul. Ormiańskiej 31, |. p., z następującym 
porządkiem dziennym : 

1) Odczytanie protokołu z ostatniego Walnego 

Zgromadzenia, 
2) Sprawozdanie Rady Nadzorczej. 
3) Sprawozdanie Dyrekcji. 
4) Sprawozdanie Komisji rewizyjnej. 
5) Rozdział zysków i dywidend. 
6) Wybór Dyrekcji, 
7) Wybór Rady Nadzorczej. 
8) Wybor Komisji rewizyjnej. 
9) Wnioski i interpelacje. 
UWAGA: W razie braku przewid ianego statutem 
kompletu następne Walne Zgromadzenie odbędzie się 
w tym samym lokalu i z tym samym porządkiem 


dziennym bez względu na ilość obecnych o godzinę 
później, a uchwały tegoż maja moc ubowiązującą. 


Dyrekcja. Rada Nadzorcza. 


Zastępca naczeln. redakt. i red. odpow. BRONISŁAW, SKALAK. — Druk. Lud. Sp. T. Wgd.. Lwów. ul. I. Sapiehy, 77. — Tel. 496, 


